 Wydawc 


Wictor pns 


Lwów, 20. ij 
w ich KOH prZE- 
'Szystkiem z Małopolską Wscho- 

=) t 
ie wewnętrzne Sprawy 


Pschodniemi a > 


kresów. To pierwszorzędnej 
m zagadnienie, atchodz: 


p Całą Polskę. jutro inogące za- 
aga) o Ki mocarstwowym 


AR dziwnego więc, że wszystkie 
p ucina polskie czują się kresa- 
À iemi mniej lub wiecej Za. 
TeSQWane, Że usiłuja — na swój 
wi ; niniej lub więcej szczęśli- 
m owe tak zawiłe, a doniosłe 
< bodaj teoretycznie rozwia 

W tych próbach uajnieszczęśli- 

= ma chylba rekę Połska Partia 


ze alistyczna A iuż Malopolska 
R odnia cieszy się szczególnie 
Mami względami tego o- 


, 
Nie chcemy opierać się wylacz- 
rolę udowadnianiu tego twier- 
Mia, na among występach 
Mbicystycznych p. Tad. Fołówki, 
Erzypomnimi Fa ten jego 
7 gest (Robotek t Nr. 24 
4 stycznia 1921), w którym 
tałtmwał Polskę na wierny WZôr 
ł alistycznej Austri, jako jedyny 
i ik, zostawiajac wołsko. monctę 
Ga. Nawet ten jego zupełnie nie- 
Sa my mraksymalizm nie miał szczę- 
al w się aśwtudczyła 
Strona ruska (..i Msnyk Ne 5 
że ła), że „ukramski 
mój nie życzv sobie ani wspólne- 
PO cą, ami wspónej ionetv. ar 
Mezo wniska”. | w ostatecz- 
b. rezultacie uprzejmość i homość 
lołówki jego grupy uznana zo- 
la za objaw polskiei słabości, za 
rozpaczłiwe próbv wejścia w 
ia z przeciwnikiem za 
i cenę. Przeświaaczenie podo- 
ofiare rozbroiło tych. którym już 
Owywamo część państwa na 
tyczy, własność. Przeciwnie 
i moralnych podstawach całej rus- 
Irvdenty sporo pokrzgpień wy- 
à wlaśnie z defetyzmu naszych 
klistów. 


ir. 


neję Wieżo notujemy Iowy przyczy- 
rai nA ich poglądów, które trudno 


niku A rozumnymi. W „Dzien- 


[1 


z soboty zeszłego 
ii ukazał się artykuł wstępny 
to, „ienionej symacji(. Gdyby nie 
_ © jest to wypowiedzenie iakby 
d Stamowe, zresztą zbliżcuę da 
p. gołczasowy ch wypowiedzeń P. 
wsze „Możnaby Śmiało ową syntezę 
Rag kich niedorzeczności pominąć 
choć eniem. Wydaje się, że autor. 
ość Bowotuiacy sie na swą zaudo- 
Ce AREK żył dotąd w świe. 
nię nie Widzzdł. nie 


t: Cefa Pe HAS wt 


a: Spółka Akcyjna Wydawnicza. 
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Adres Administraco: Lwów, ul. Pedwala 3 (Tel. 73) 


"przyszłość, 


Cena pojsdynczago 
egzetpiarza 


500 Ma. 


Adres Fecakcji: 


Obór niemiecki łamie się! 


Or. Sreseman nowym kanclerzem Rzeszy ? 


(Telegram własny „Gazety Lwawsk.*). 


Berlin 18. kwietnia. 
(V) Wasz korespondeni dowiaduie 


się: W tutejszym świecie politycznym 
i handlowym powstała slina panika w 
związku z  katastroialnym spadkiem 
marki niemieckie. Koła polityczne 
wskazują, że przyczyna spadku marki 
niemieckiej leży w złem wrążenin, jakie 
mowa ministra Rosenberga wywarła za 
granica. Z kół kandłowych wskazują na 
lakt, że od dłuższego iuż czasu niemie- 


cki instytut biletowy bije codziennie 
1% miliardów warek., Pewnem odciaże- 


niem w  zaognionei atmosterze jest 
wczorajsza mową dra Stresemiaua. W 


związku z tem kursują tu pogłoski. że 
Streseman upatrzonv jest ma następce 
kancler» Cuna. a w chwili ohiecia u- 
rzedu kanclerza zwróci się bezpośre- 
dnio do Francii z konkretnemi propozy« 
ciami w sprawie porozumienia. 


góry upodobany dogmat stara się 
zaszczepić na teremie, o którym nie 
posiada  naielementarniejszych wia- 
dontości. 

Uważa gn mianowicie, że fakt 
uznania granie wschodnich powinien 
sprowadzić radykalne przemiany w 
stosunkach na naszych kresach 
wschodnich Ale w tem, co bvło, 
rozgrzesza bez wahania stronę rus- 
ką. mie Żąda od niej niczego na 
„Nie trzeb sd njiya 
żądać rezygnacji i poddania” -- za- 
strzegą się, Caly anel idzie w stronę 
polską. Więcej —. oskarżenie i to tak 
ciężkie, jak czasem słyszy się chyba 
od któregoś z naszych szczerych 
wrogów, 

„Nadużycie władzy wobec U- 
kraińca musi arzestać być czynem 
patriotycznym. Muszą znikuąć Gh 
którzy „na mieszkańców (wschod? 
nich) kresów patrzyli jak na zacie- 
kiyeh irrydentystów* -- i t. d., 
mnoży się szereg zarzutów, z któ- 
rych społeczeństwo polskie wycho- 
dzi iako jedynie winne i jedynie po- 
trzebujące poprawy. 

Nie wiemy, jakie dane upoważ- 
mity nieznanego autora do rzucania 
tak śmiałych oskarżeń, z których 
wyciąg przedrukować maże dzisiej- 
sze „Dilo“ bez żadnych komentarzy. 
Wiemy jednak, co mu odmawia 
praw kategorycznego przemawiania. 
Oto — iznorancia przedmiotu. 

W: pierwszej z brzegu publikacji 
strony przeciwnej, ot choćby w nie- 
dawno wydanym „Ohladzie hoiewoj 
organizacii“ znależć może „JIziernmik 
Ludowy“ długą litanię dokonanych 
mordów, podpaleń, dynamitowych 
zamachów ma Polakach ma mieniu 
polskiem prywatnem i państwowem. 
To planowe puszczanie z dymem 
dworów, te skrytohójcze strzały — 
to wie dzieła „irrydentystów"? Więc 
czyjeż? A tragiczna lista poległych 
w walce z tym „krzywdzonym“ ży- 
wiołem organów bezpieczeństwa -- 
to przypadek? A może „nadużycia 
władzy“? Chyba. Pamiętamy dobrze 
„Dziemmikowi Ludowemu", jakto 5. 
listopada u. r, w okresie najustnte|- 
szej walki z zalewegn subołaży J 
krwawej Mrajdamaczyzny upominał 
uiczuiec za Atesziowanwimi 


\ 


[sir (SME 


“dyszy 


czlonkami ruskich bojówek terrory- 
stycznych, protestując przeciw po- 
abawieuru wolności. „tak robotni- 
ków, jak i inteligencji narodowości 
ruskiej”? 

Gzy nie wadzi „Dzienu Ludo- 
wy“, jak reage strona ruska na u- 
znanie wschodnich granic Potski, na 
ten akt, który rzekomo mial tak 
bardzo „zmienić sytuacje”? Czy nie 
tydi obiecujących  siów: 
„aktu z 14. mąrca naród ukraiński 
nie uzna nigdy? Czy nie słyszał o 
występie nosta Luckiewicza w Sei- 
mie? Czy to wszystko, co bvło, co 
jest — ict nidrem, a prawda iest 
tylko doktryna 

Jakże ma się zacząć — jeśli wol. 
no zapytać — ta „poprawa“ spole- 
czeństwa polskiego? Bo wiemy, że 
nam nie wolno od nikogo żądać , "€- 
zygnacji i poddania”. A zatem mamy 
spokomie patrzeć, jak oni nie rezyc- 
mują. Mamy milczeć i założyć ręce, 
kiedy wzbierać będzie burza, bo 
nam iie wolno siewców burzy na- 
zywać irredentystami. Nasze władze 
i organa bezpieczeństwa można roz. 
puścić do domu, bo mocóż mają 
„nadużywać władzy”? A chyba na 
ich mieisce niech przyjdą ludzie ty- 
pu.. dualistycznego, wychowani na 
bardzo szżucznym pokarmie p. Ho- 
łówki. 

Nieżleby*ttagp, zdyby zastanowił 
się kiedyś „Dziennik Ludowy“ i jego 
grupa nad tem, ile zamieszania. 
gmatwamiry. ile szkody wyrządzają 
takie famtazk na temat ruski. zro- 
dzone z kompłetnego nieorjettowa- 


Wychodzi codziennie wiecz Orem., 


Recdaktor Kaczethy: JERZY KONARSKI, 


Lwów, ul. Cherążczyzny 31 (Tel. 178) 
e "TU TESE = TRES” 


nia się w zazadmeniu Przecież te 
wszystkie nriłe amegdoty o polskim 
szowiniżnie, o nadużyciach władz, 
v tragicznym losie uaszych Rusmów 
powtórzą skwaplrwie ci, których 
o to prosić nie trzeba będzie. Ale 
powtórzą z uwagą, że tak piszą oO 
Polakach — sami Polacy. 

Nietrudno pojąć, że socjaliści na 
si, zajęci ciężką walką z wdziera 
jącymi się do Związków zawodo- 
wych komunistami, nie mają azas 
na studjum zagadnień kresowych » 
nie widzą i nie wiedzą tego, co wi- 
dzi j wie każde dziecko. Ale o wiele 
trudniej pojąć, dlaczego o tych 
sprawach piszą? Dlaczego szkodzą? 
Dla kogo w ten sposób pracują? Bo 
chyba nie maa nadziei że cołą- 
czy Wazy swój lament do lamentów 
ruskich przyciągną do siebie choćby 
iednego ruskiego soc, demokralę, 
Tamci zbyt duży krok zrobili w 
kierunku Charkowa j Moskwy, aby 
chcieli zawracać du sielanki z przed 
łat kiikudziesięciu. 

Głos „Dziennika Ludowego” w 
tym Lwowie, który tyle przeżył i 
wrzecierpiał,  zabrzthiaj  ogwrónthie 
obco, podejrzane “beo, M* u 
nolskich gwałtach i ruskich krzywe 
dach nie potral: u ten SDOSÓ: ra lui 
Potak, unający hi:'orię lat ostat- 
nich. i 

Wynikiem tych iat asiu miich jest 
ubecny Star  krusów  wsckodniaz:. 
Wymaga on uaprawy i naprawa 'a 
przyldzie, mając dużą pomoc w ak. 
che z 14. marca. Ale nie stanie się 
to w sposób j według recepty. su- 
fowamej przez „Dziennik Ludowy” 
Opinia o „irrydentystach* "upadnie 
siłą rzeczy w chwili, gdy ich załra - 


knie, a nic na czyjś apel. Władze 
przestaną interweniować me pr- 


dci, aż zabezpieczone będzie życie 
i micnie każdego obywatela pań- 
stwa. A stanie się ło wówczas, aż 
ta druga, przez „Dziennik Ludowy“ 
za przeszłość i przyszłość rvzgrze- 
szma Strona „zrezygnuje“ ze swych 
odśrodkowych dążeń i „podda się” 
prawom i obowiązkom, dyktawa- 
nym przez państwo. Tego się od 
niej żąda i od tego nie odstapi. 
Strona potska była tą, która bro- 
niła swego i obroniła, I z tmii tei 
nie zejdzie nigdy. A. N. 


Za dyktatem niemieckich giełd, 


Dlaczego obce wałuty znów podskoczyły ? 


Lwów, 20. kwietnia. 
Po krótkim okresie spokoju na 
ryku dewiz i walut nastąpiła z dniu 
17. ban. magle haussa. Przyszła zu- 
pełnie nieoczekiwanie i wyraziła się 
w silnej zwyġee dolara z 42.000 na 
47.000 1 wyzej. 
Przyczyna huuszy staly się gieł 
dy niemieckie, na których po xw- 
nvin okresie słabiizawi waln oh- 


cych również nagle nastąpiła zwvż- 
ka wałut zagranicznych. Powody 
tei zwyżki odsłania telegram z Ber- 
lina, datowany z dnia 16, hm. naste- 
pukcei treści: „Na giełdzie dzisie+ 
szej wanowała mom tendenciu. 
Przyczyną lego jesi coraz większa 
różnica w zapatrywaniach wih Riego 
przemysłu, który uważa za komiecy- 
ne dla używienia wywozu mfz- 


anie wysakieżó Risi dolara, a | 


bankiem Rzeszy, dążącym. do utrzy- 
mania dolara na dotychczasowy 
niskim poziomie. To-też dolar mimo 
silnej interwencji Banku iNzeszy był 
notowany w ciągu mrzedpotukkiia 
21.300 itd.“ 

A zatem wiaściwą przyczyną 
haussy w Niemczech jèst życzenie 
przemysiu ufemieckiego wodhniesie- 
mia kursów abcych walut, aby eks- 

uczymić tem remtowniejszym. 
Przemysły eksportuiące przefywa- 
ją swój ckres konjuuktury tylko 
przy wysokich kursach walut zagra- 
nicznych, gdyż -— jak wiadomo 
ceny w kraju nie podnoszą się nig- 
dy odrazu w tym samyJjn stosunku, 
co wałuty zagraniczne, który to 
moment uswożliwia przemysłlom eks- 
portującym wyzżyśkanice róznicy po- 
między cena krajową a zagraniczną. 
Okres spokoju w walutach. panuią- 
cy od pewnego czasu w Niem- 
czech dzięki interwencjom Banku 
Rzeszy był tedy dla przenrysłu nie- 
mieckiego tylko rak długo potrze- 
bnym, jak dlugo przemysły te zao- 
patrywały się w zagr. wałuty dia 
zakupina surowców, Z liwia zaspo- 
kojenia swych potrzeb spokój ten 
stał się da przemysłu nienieckiego 
niewygodnym. to też — jak donosi 
telegram berliński -- sfery te spo- 
wodowały zwyżkę kursu dolara, 

Dia nas byłaby ta okoliczność o- 
Jojętną, a przynajniwej taką by być 
powinna. Niestety atoli nasz*rynek 
pieniężny wciąż jeszcze stoi pod 
przeważającym wplywem giełd nie- 
miieckich. Z chwila, gdy dolar i inne 
waluty zagraniczne podnoszą sie w 
cenie w Niemczecii. Powinna i mar- 
ka polska w tyan samym stosunku 
notrywać wyżej w Niemczech. Sta- 
łym atoli objawem, stwierdzonym 
ut ar kiku. lest fakt, iż przy zwyż 
ce walut zagranicznych w Niem- 
czech marka polska na skutek spe- 
cjalnych zabiegów niemieckich nie 
podnosi się tam w ceńrie w rym sa- 
niyja stosunku, co ime waluty. 
Fakt ten. iż dolary i inne waluty 
zagramićzne podnoszą sie w Nien- 
czech w cenie w o wiele wyższym 
Stopiiu. niż marka polska, powod- 
je, iż dla Niemców w tego rodzaju 
okolicznościach staje się korzystna 
rzeczą nabywać w Polsce waluty 
zagraniczne. a dla arbitrażerów na- 


WIK TAT EEEE, CYRIL. * 


Księżniczka jeziora. 


Przełożył z francuskiego 
Leon Sternklar, 


bBawiąc krótki czas w Wenecji, pod- 
czas skwaru lipcowego, spofkałem w pe- 
wityrn hotelu, na wyspie Lido, mego da- 
wnego przyjacieja, Łucjana Thorel. Stra- 
szliwv upał, którym przesycona była 
cała atmosfera, więził nas w pokojach 
hotelowych aż do zachodu słońca; nie 
mogliśmy też we dnic aniprzechadzać sie 
po cudnie piękuvm placi św. Marka, ani 
kołvsać się w gondoli na falach Wielkie- 
go kanału. 

W owym dniu zgromadziło się liczne 
towarzystwo w parterowej sali hotelo- 
wej, gdzie woda, tryskająca z fontanny, 
szerzyła miły chłód dokała. 

Flirtowałem z uroczą kobietą, mło- 
dziutką markizą z Florencji, pudezas gdy 
Thorel wnrowadzał w zdumienie zebra- 
nych gości bogatymi zbiorami, przywie- 
zionymi w podróży naokoło Świata. Znaj- 
dowałv się tam wazy Satsuma. bronzy 
tybetańskie, jedwabne materje z Pekinu, 
przetykanc ' złotem i srebrem, a wre- 
szcie — last not least — wąż. którego 
Thorel nazwał byl. Saromi-Nava“. 

„To zwierzę”. wyjaśniał mój przyja- 
ciel w sposób zupełnie naturalny, nie 
šest niczem innem, jak zaczarowaną księ- 
żniczką, przemienioną w węża“. 

Słowa te wywołały w całem towa- 
rzystwie ogřomuce zacickawiónie, u nic- 
których kobiet trwogę. Zażądano wy- 
jaśnień, Na ogólne ży czenie przyjaciel 


| rów przemysłowych. 


szych npocłągalącą rzóczą sprzeda- | 
wać Niemcom Swe  wysokocemne_ 


waluty. Następuje tedy sztuczny pū- 
pyt za obcemi walutarni w kraju; a 
w związku z tem haussa tych walut. 

Ta prawidiowość, stwierdzaua 
stale od lat kiiku przy kardej haws- 


Sie w Niemczech, nbiawiła się i o- 
'pecnie. Skutkiem zaś tego dia nas 
fatałnego zwiazku jest chaos, laki 


ostatnia zwyżka walui wywołała u 
nas w krau. 

Importerzy, którzy 
sprowadzone z zagranicy 
płacić watutami magraricznhem a sa- 
mi zmuszeni sa sprzedawać towary 
w kraju w części przynażmniej a 
kredyt, stają w takie! sytuacji w po- 
tlożeniu bardzo ciężkiem. Kalkulacia 
ich upada. a interes, który oparty 
byt na zdrowej kupieckiej podsta- 
wie, może rarazić ich na poważne 
szkody, Wistrząśnienie tedy, wywo- 
lane ltaussą w chwili obecne, daje 
się wszędzie silnie odczuć. Prievczy- 
nia się do tego staglnacjia na rynku 
towarowym. która jeszcze bardziej 
zaostrza położenie. 

Wypadki na ryku - pieniężnym 
ostatnich dwu dni są tedy bardzo 
przykre w następstwa. Kilkutygo- 
dmiowa stabilizacja zdawała się 
sprowadzać mormalniejąze stosunki, 
które teraz machinacjami wielkiego 
przemysłu niemieckiego zostały nie- 
stety zamącone, Nałeży jednakowoż 


muszą za 


„GAZETA LWOWSKA" z dnia 21, kwietnia 1923. 


towary” 


"iibolewać, że Pólska Kraj. Kasa Po- pa SwA. 


życzkowa w Warszawie przypa- 
true sie biernie tyni wydarzeniom. 
Jej imterweńcia w formie rzucenia 
Ha „rynek krajowy  znaczmiejszych 
sun w markach niemieckich w celi 
obniżenia kursu marki niemieckiej, 
byłaby z pewnościa sparańtwowała 
ujemny wpływ wypadków niemiec- 
kich na nasz rynek piemieżny, ponie- 
waż przy obniżaniu kursu marki 
niemieckiej arbitra? doiarowy mig- 
dzy Polska a Niemcami przestałby 
się cpłacać, a w następstwie tego 
wydarzania nietnieckie nie moglyby 
wywołać skutków, jakich. $a ladka- 
mi jesteśmy obecnie. Ta interwencia 
jest w tej chwiii o tyle łatwiejszą, 
niż dawrtiej.. ileże przez wprowa- 
deme marki polskiej na Górnym 
Śłąsku nie jesteśmy cveunie zbytnio 
-zakżni od marki niemieckiej, i wo- 
bec czego rzucenie znaczniejszej ilo- 
ści marek nięinieckich na rynek wy- 
raziłoby Się bardzo prędko w obni- 
żonym kursie marki niemieckiej. 
Problemowi uniezaieżniemnia sie 
rynku maszego od wypadków -ta 
rybku pieniężnym memieckim, win- 
ny nasze czynniki ocbowiedzia'me 
noświęcafp iak naiwiecei uwagi, po- 
nieważ załećność ta jest łedmą z nai. 
ważnieiszych  nrzydmywi katakliz- 


imów. jakie marka polska od lat 
przechodzi, 


Zmiany waltowe maja eharaker przejściow. 


Doraźny skutek wprowadzenia miernika złotego. 


= 


Spadek 


marki tylko w obrębie Państwa Polskiego. — Zwyżka papie- 


— 


wy. 


Objawy te mają charakter przejścios 
— interwencja banku bileiowego nie wielkie ma znacze- 


nie. — Widoki na przysziość. 


Lwów, 20. kwietnia. 
(mg) W spraw e nagłej i ni:- 
uzasadnionej baussy obcych wa'ut 
zwłaszcza dolarów, jaka objawiła 
się gwałtownie w ostatnich dwóch 
dniach, otrzymaliśmw ze źródła naj- 
bardziej wiarygodn:go garść in. 
formacji, które pcedajemy naszym 
czytełnikom. Wyjaśnia!ą one przy- 
czyny tego zjawiska oraz dają pū- 
gląd na ewentualne ukształtowanie 
się stosunków pieniężnych pół 
Szłości. 


mój opowiedział następujące zdarzenie: 

„Było to w Sabang, na wyspie Weh, 
niedaleko Sumatry. Nasz parowiec odna- 
wiał swoj zapas węgla. Przed naszemi 
oczami rysowało się kilka białych do- 
mów, zamieszkanych przez Malaiczy- 
ków. Chińczyków i Europejczyków. 
Z okien herbaciarni dolatywały nas ża- 
łośne śpiewy kilku smutnych dziewczat. 
Ponieważ nma naszym statku panowała 
atmosfera nic do zniesienia. podałem 
memi przyjacielowi Ig ld emu myśl, 4- 
byśmy weszłi w. złą ;iczego lasu. 
gdzieby można polow na malpy i na 
: dziki. 

„Szliśmy tedy pod olbrzymiemi drze- 
wami, na których pniach kwitłv orchi- 
deje. Na brzegu tego lasu odkryliśmy 


staw, otoczony ze wszystkich stron 
drżew ami palmowemi. Panowała tam 
iście Świątynna cisza... Nagle głuche 


milczenie. jakic panowało dokoła, przer- 
wały łagodne tony iłetu. 

„Grającym był Malajczyk, odziany 
w płócienne ubranie. Odek niego ujrzeli- 
śmy młoda dziewczynę. którą różnobar= 
wne zasłony. różowe, Żółte i niebieskie 
czyniły podobna do jakicgoś rzadkiego 
LR gnieżdźącogo się na. tych wys- 
ac 

„Była to zaiste piękność niezwykła. 
Wysznukła, jak topola. Miała duże, czar- 
ne oczy. Zaledwie czternastoletnia. a już 
rozkwitła kobieta. Pomiędzy Malajczy- 
kiem a młodą dziewczyną tańczył, przy 
tonach fletu, wąż wyprostowany na 
swym ogonie, Kkołysząc się cielskiem 
oslizłem. Gdy dziewczyna ujrzała, że się 
zbliżamy. poczęła drącć na całem cicle, 


Wprowadzenie mieinika ai 
go polskiego, jakkoiwiek niewąt- 
piiwie bardzo pożącane dla vsta- 
lenia się naszej waluty. wywołało 
dotychczas ten sku ek, że ceny ar- 
tykułów pierwszej potrzeby i wo- 


gó'e wzystkich towarów okazują | dnak musiał wywołać pewne 


tendencię zwyżkową. Pocrożen'e 
cia oznacza pewne automatyczne 
ążenie do obniżenia wartości 
marii. 
Na razie sradek marki objawia 
|sę tylko w obrocie wewnętrznym 


rzucając na swego towarzysza spolrze- 
nia pełne niepokoju. 

„Wąż zielony z rożowemi centkami na 
plecach należał do gatunku bardzo nic- 
bezpiecznych. Dziewczyna olśniew ała 
niezwykłą pięknością. -— Teddy. zamiłc- 
wany zoolog, zwrócH całą uwage na 
węża, ja zaś na. młodą „dziewczynę. Pró- 
bowałem zawiązać z nią rozmowę, ale 
nic rozumiała ani jednego słowa z moich 
wynurzeń. Teddy radził mi zostawić ją 
w spokoju. 


„Strzeż się tego muzykunta“ 
imi po cichu do ucha. «Miaran 
szliwem spojrzeniem. 
„Spojrzenicm nikt jeszcze nikogo nie 
zabił”, odpawiedziatem z uśmiechem. 
„Może puścić węża na ciebie”, 
„0 ty, zoologu, wszak wiesz dobrze, 
że mit wyrwano zęby jadowite”. 
„Przyznał, że mam słuszność. l wy- 
buchueliśmy smiechem, widzac, jak wąż 
rozpoczął swój taniec. Śmiesznv a zarā- 
zem przerażający, albowiem rytniczne 
kołysanie się grzbictu į tułowia, przy- 
pominało nam oryginalne tańce brzu- 
cha, wykonywane przez Dajadery. 
„Maiajezyk mierzył nas wciąż w ście- 
kler. przeszywającem spojrzeniem. Ja 
jednak rozmawiałem dalci swobodnie 
z noda dzicwczyną i objaąlem ramie- 
niem jej kształtną kibić. Nie ruszała się 
z micjsca. l'warz jej miala wyraz głębo- 
kiego przerażenia, prawie hłagalny. 
Ciało jei pachnie cynamonem i róża- 
mi“, rzekłem do Teddycgo. „Chcę ją od 
niego odkupić". 
„Oszałałeś chyba. 
nas zabil?" 


. szepnął 
SIATS tri- 


Gzy ckeższw ad 


= bujc w przywrócić jego pierwotią 


w żuychv, ja: Z uc za, so 
nie reaguje (a zmiany w I 
wynikające stąd w obręb 8 pań 
Puisk.eg" 

Sak marki sygualizowig 
iD agk na innych glełdach, tj 

ekwencji wy wcłał olbrzym wo a 
na giełdach efektóW 


w enie 

włas:cza na targu papie ów pr | 
mys 9" ych, które w ostatni fi dla" | 
uzyskały wprost olbrzymie 
wanc, 


«A 
Wszystkie te objawy n'e en 
jadn:k ch r ktesu stał go, gi 
okaz je się choćby w 
dwóch dniach na giełdach Kii giti 
wych w Warszawie i we La0% 
kór: po chwilowem ożywieniu 
reagowały znżką wybasssowany 
papie ów przemysłc wych. 
dzącą przy niektórych papiefa t 
pierwszorz dnych do kilkuna 
tysi cy pu któw. 

Sxutkiem tego stekuiacja 
ci:a się znowu do walut © kle, 
i z wyją:ki:m marki m emiel aj 
która wskutek sytuacji roli a no 
p ństwa niemieckiego dozn“łā 
wej porażki, niemał ws'v t e in” 
waluty obce, a prze e 8 £ R" 
dolary i fr nxi szw jearsk eo 107, 
ły znacznej zwyżk. Wid ug W6 
rajszych telefonic nych wi com sk 
z W rszawy, dolir amerykafs 
osiągną? tam na giełd ie uigoficit <i 
nej kurs 49—50.000 marek, 8 wi 
kurs niemal rekord. wy, jaki po 
dał przemijająco w z mie r. b- F 

Intorwancje banku biletowef sk 
giet ach w Warszawie  Gdan$ sit 
də których Rząd polski uciekał 8 
w ah krytycznych, may ź 
wsze skutek bardzo nietrwały i po, 
chłaniaty wietkie ze strony Peń: o 
ofiary. Na ogół intetw ee ke 
bne nie działają nigdy na d tyko 
metę i muszą być stosowane ty 
w koniecznych rozmiarach, | = 

Należy się spodziewać, że i 
domswionie się w spoieczeńst gsti 
misro ka złotego jako surr: 92 Bst 
pr'yszłoj, polskiej waluty, przynie 
reformie walutowej niewątp iwą je 
rzyść. Czas przeisciowy będzie 
wstrza” 
śnienia gospodarcze, e 
pośrednią przyczyrą była Z BY 
niezdrowa spe.ulaca, Mini sterste 
wy ęża wszystkie siły, ażeby 
prz.jsciowy okres skrócić do 
E DRO ZO EM RANE: KAB AR WIZY 04 LUAR ZEE. | granic, 


„Kto? Ten mały człowieczek. gf 
na "iecie 2” zaśmiałeim sie głośno. 

„l wiąwszy reka podbródek dzić 
czyny. pocałowalłett ją w usta. Li 
tej chwili muzyka uunilkta, zr wa 
frunela i znikła w lesie. jak motyl 
siohv wiatrem. Malujczyk porwał sie 
inicisca, Dalem natychmiast znaŃ 
szeliu służącenu  japońskiemu. 
pozostał w pewnem odduienin, 
podał strzelby, które nót 3 _ wę, 
mi. Ale Małaiczyk nie rzucił się na mi 
jak przypuszczatemi, że chce uczynić mi 
winą] węża dokola ramienia i DO 
gu szcptąc. pokornie: 


„Kupić... Kupić... sit 

„Myślatem zrazu. "iak państwo ajo: 
domyślacie, że chciał mi sprzedać 
dą dziewczynę. ale nie. miał na my, 
węża. (rworzył mu szczeki, aby PZ 
zać mi, że nie ma już zębów jadon i 
-Kupiliśmy go przeto wraz z Tle tego 
włożyliśniy wszystko razem da 
oto kosza, plecionego z kory“. Łe 

Ukończywszy to opowiadanie: ye 
cian Thore] wydobył z tego M aste 
czaj prvinitywnego instrumentu h 
dwa tony, jakie on mógł wydawać: je 
się tyczy węża, zapewniał nas, ŻE 
on dla niego księżniczka Atieks. ami 
uioną w zwierzę i a ilet ma te 
sność, że pobudza do tańca. Oko! 
węża iak. jak ów iaer “ely 
swcgó ramienia. Kobiety krzykńić y 
trwogi i chcialy uciekać. 

„Mam tego węża dopiero od 4 
miesięcy” oświadczył Thorel w: wk 

gó” 


w 


icżeli państw o sobie tego życzycić. 


Emachu noseimowego Uni- 
Ukrajńcó s. Kazimierza. — Opozycja 


Usta- 
wojennej już 
istnieje. 


iT : 
alezram „Wazety Lwowskiej”). 


Warszawa, 20. kwietnia. 
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Do złożeny 2Szem posiedzeniu Senatu. 
sen i Evin seratorskiej przez 
Przekazano a PrZystaniono do ustawy a 
mier azaniu Uniwersytetowi Jana Kazi- 
ie. |nydoliy poseinowych we 

w fm ovat sen. Czarski. Sen. 
ou wiekszości konisi 
Sen, Karnice p, "sidwy bez zmian. 
z ski (Ukr.) dowodził. że przy- 

i groby sprzeczne z kon- 
ku dzlenneg 51,0 przejście do porząd- 
(PSL go nad ustawą. Sen. Kędzior 
abrano k że byłoby krzywdą, 
a obcią; o Krajowi gmach posejmo- 
kami na Ażono ludność noweini podat- 
ÓW n wybudowanie czterech gma- 
Małopolskę fki wojewódzkie na terenie 
boprawkę ca Sen, Krzyżanowski wniósł 
rajowego eao bibljoteki b. Wydziału 
E oraw: szieła wchodzące w zakres 
p ticzych, spo- 


kB przyjęto popraw ke 
d ust owskiego. jak również ca- 
komisji * Przyjęto również rezolucije 


Sen. n E 
ammerling reierowar ustawę o 


H 
brzyznan 
i ów. Ch, kredytu ua pomac dla osad- 


sadniczych U o pomoc dla 27 rodzin o- 
sty Znspod. Stawa ma znaczenie czv- 
hików b arcze | obejmować ma osad- 
| względu na narodowość i 
PEM Sey Pasternak (Ukr.) wy- 
wywołuje sadnictwo na kresach wsch. 
ści. ag. bUrzenie mieiscowei ludna- 
Stawa da stawia wujoszk, bv nad u- 
O przem, esè da porzadku dziennego. 
kót, iowiteniach sen. Karpińskiego. 
wie. „„.- Powiedział się przeciw usta- 
az sen, Biyskasza, który prosił o 
ustawę przyjęto bez 
„ Przystąpio» 
Nieniu ac 
na tudzvch 
© cząsn 
tów. U 

Sep, 
cdawy o 
Oświądcz 


io do ustawy o upoważ- 
uprawiających działki ziemi 
gruntach na kresach wsch. 
wego użytkowania tv grun- 
Sławę uchwalono. 
Siennicki referowal sprawę u- 


R alczaniu* lichwy  wojennei. 
hi W 


„ icst wiec zupełnie niepo- 
a. Dlatego komisja wnosi o od- 
€| Ustawy. Senat uchwalił w 
"4 €l propozycji ustawe odrzucić. 
Wrubidz jim W imieniu komisii skarbo- 
dotychcz We przedstawił stan prac 
mowa asowych tej komisji nad sei- 
m w stawa o podatku  przemysło- 
Sèn głosowaniu przyjęto wniosek 
: A zapowiadający  Seimowi 


Bor astenne nasiedzenie we wtorek, Na 


yą eu dzierqvm podatek przemyślo- 
ustawa o ropie hruttowei. 
Stag, 


okaże 812 cie, iak księżniczka ieziora 
ledwabr € Waszým oczóni pod swenii 
donemi zasłonami", 
wię, ra + Kabiety zbliżyły się lekli- 
Wśliznęła. Iza. chcąc okazać odwagę, 
M: ki Się da pierwszego rzedu. 
e. Pig | postaw ał się na giętkim ogo- 
«arkę tak laska i kołysał się, jak 
ym Pie wiatrem. Poteri. na- 
wielki im. przyczepił sie npaszczą 
toz | Big palcu ręki Thorela. Poczę- 
i laskami. Nie nuścił jednak 


Ńwęj ne: 

koc; ofiary. póki mu zgruchotano 
bacierzowei. 

m” Kodyt 


nie 


Fhe A “otat Thorel. a czoło jego 
SAM zimnem potem. 
Ba pobo SM Słudzy i zaniesli go do ic- 
ty Się „a. Chirurg Bonetti z Bolonii, kto- 
teu, SL właśnie w naszym ho- 
MA Bt it w palcu głębokic wcięcie i 
brzmiała, S, SOracem żelazem. Ramię 
kłędn, AŻ do łopatki. Thorel spogla- 
w dwie. „zrokiem dokoła. 
Lnaid le zodzinv poźniej jnż nie żył. 
tyje pwal sle w naszem  towarzy- 
„Wag /e1 profesar oraz młody poeta. 
Aż ten, którego jadowite zęby 1 
Dla ta tu mogą po wvrwaniu napowrót 
"db orzekł profesor. „należy do 
he uczonym dotychczas zupełnie 
AYN a Dostanie się do muzeum“. 
"Jest O mnie”. rzekł młody poeta, 
8 Sap, tego zdania, że ów Małaiczyk 
Zaj. SU wiedział dobrze. 
któ „Ualjąc zwierze ohcemu. 


co CZĘNI, 
JO nia ra A obieta, 
ka, n a Vocuiunek bilega 


a, czło- 
9 ; 


ir niszus adnie jeso Żoną lub 
= SATOMi-Nawi pomścił to”, 


I 


e 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 31. kwietnia 1923. 


„Tychon musi być stracony!“ 


„interwencja zagranicy pogorszy tyiko los 
Patrjarchy", 


Cak oświadczył „prokurator” Krylenko na zjeździe komu- 
nistęcznym, mającym wypowiedzieć się o losie „zbrod- 
niarza'”. 


(Korespondencja własna „Gazety Lw.*), 


Pogranicze poł.-sow. 
19. kwietnia 

(6) jak juz donosiliśmy, rząd 
sowiecki dąży wszelkimi środkami 
i sposobami do wytworzenia w czer- 
wonem państwie „odpowiedniego 
nastroju“ dla wyniku procesu 
patrjapehy Tychona, który ma 20- 
stać skazany na karę śmierci „na 
powszechne żądanie“ wszystkich 
warstw ludności rosyjskiej i za a- 
probata.. samego duchowieństwa 
prawosławnego. Chcąe, aby ta „o- 
pinja publiczna“ wydała sę bar- 
dziej imponującą, zainicjował rząd 
sowiecki specjalny zjazd w Moskwie 
prz.d tawicie» wszystkich qubern- 
jalnych organizacji komunistycznych 
z całej Rosji. Zazd ten miał „u- 
chwalić“ jednolite rezo ucje doty- 
czące „zbrodni“ zn enawidzonego 
przez czerwonych władców patrjar: 
chy ,Obrabianie* zjazdu polecono 
znanemu z procesu śp. ks Budkie- 
wicza katowi Krylence, który wy- 
stępuje także jako oskarżyciel w 
procesie Tychona. 

Jak obecnie donoszą z Moskwy, 
na zjeździe tym wygłosił Krylenko 
„programowe  przemówienie' w 
którem imieniem rządu sow eckie- 
go oświadczył m. in.: „Dobrze wie- 
my, źe rozmaite zywioły zarówno 
z pośród ludności rosyjskiej znajdu- 
jącej się zagranicą, jak i wśrod lu- 
dów obcych, gotowe są wszcząć za. 
ciętą akcję w prasie i społeczeń- 
stwie. skierowaną |]rzeciw nm z 
powodu przyszłego procesu. Dla 
teo też muszę oświadczyć, że 


rząd r.syjski nietylko nie zwroci | 


Mowe szczegóły w sprawie dal inżyniera Tulei 


BIBLIOTEKA INŻ, TULEJI NIE BĘ DZIE POMIESZCZONA W „BASZ- 
, CIE PROCHOWEJ*. -- PERTRAKTACJE CO DO SZCZEGÓŁÓW 
FUNDACJI JESZCZE SĄ W TOKU. - „BASZTA PROCHOWA* PRZE. 


żadn j uwagi na jakakolwiek inter- 
wencje zagranicy, lecz powiem o0- 
twarcic, że wszelkie wystąpienia te- 
go rodzaju zagraniczne zostaną 0- 
brócone na nie orzyść obywatela 
Tychona. Im więcej zagranica bę- 
dzie protestowała, tem więcej nie 
bezpieczne stanie się położenie O- 
s arżonego|* 

Dalej powiedział Kry!enko: 
„Rząd nasz nie okaże litości i nie 
uczyni żadnej ulgi, bowiem prale- 
tarjat musi się utrzymać na zdoby 
tych przewilejach. Rosja ogłosiła 
wo nę relgi, wszyst.im wyznan om, 
bez względu na ich pochsdzeni: o0- 
raz fst: ę i charakte '. Lud rosyjski, 
który u'*olnił się od *"mperjalizmu 
i kapitalizmu, must być i będzi» 
przez nas uwolniony od ostatniego 
jarzma: przesądów religijnych i fa- 
natyzmu. Los obywałea Tychona 
jest w, naszych rękach: Możecie 
być pewni, że «y nie ułaskaw my 
tego przedstawi iela klasy społe- 
cznej, która w ciągu stuleci gnębiła 
lud rosyjski i dotychczas nie rezy- 
gnuje z myśli o walce z wyższą 
wolą proletarjatu' 

Równocześnie władza sowiecka 
wydała okólnik o zwołaniu we 
wsaystkich guberniach ckrę owych 
zjszdow duchowieństwa, mających 
wypowiedzieć swoa opinię co do 
iosu pat jarchy Jakie uchwały za- 
padną na iyeb zjazdach organizo. 
wanych, przez sowiely ła wo 
przewidzieć, zwłaszęza gdy dodamy, 
że Całą ti akcją kie ują funkcjo- 
narjusza czerszwycza ki. 


ZNACZONA NA POMIESZCZENIE ZBIORÓW BOLESŁAWA ORZEŁ. 
CHOWICZA. — ULOKOWANIEM .BIBLJOTEKI PUBL.“ ZAJMIE SIĘ 
REPREZENTA CJA MIASTA, 


Lwów. 20. kwietnia. | 


W sprawie królewskiego daru u- 
czy monego miastu przez znanego hi- 
hliofila inż. Tuleję, który, jak to już 
wczoraj „Gazeta Lwswska* donio- 
sla. ofiarował na cele publiczne swą 
ugromeuą bibliotekę, złożoną ze 140 
prueszło tysiecy tomów. dowiaduje- 
my się jeszcze dodatkowo szeregu 
szczegółów. Mianowicie żródło nal- 
bardzicj w tym wypadku kormpe- 
tentne, bo tyle dla nauki i sztrki we 
Lwowie zasłużony Dyr. Architwinn 
miejskiego Dr. Aleksander Czołowa 
ski komunikuje nam, że odnośnie 
do pomieszczenia 'wspaniałego zbio- 
ru mé. Tuleji nie zapadła w kieru- 
iacyvch sferach miasta ieszcze osta- 
teczna decyzja, w każdym zaś ra- 
zie nie bedzie on p”mieszczony w 
odnawianej obecnie „Baszcie pros 
chowej'. Baszta owa mianowicie w 
myśl uchwały Rady miejskiej, po- 
wziętej ieszcze w sierpniu r. 1919, 
została przeznaczona na pomiesz- 
czenie wspaniałych zbiorów Znako. 
mitego Iobroczyńcy naszego mia- 
sta, Bołesława Qrzechowicza, któ- 


re to zbiory mieszczą się obecnie w 
pałacu śp. Władysława Łozińskie- 
a20, zbyę jednak szczupłym na ich 
pomieszczenie, dzięki czemu cała ich 
świetność nie może w pełni rozbłys- 
nać. Fak więc „Biblioteka publicz- 
na“, której wspaniałym zawiązkiemm 
stal się królewski dar imż. Tuleji, 
będzie musiała znaleść inne pormie- 
szczenie. Nic ulega też kwesti, że 


kierownictwo zhiorów uaszego mia- ` 


sta i Muzeów miejskich, mające uż 
ustaloną a tak zaszczytrną opinię w 
całej Polsce, potrafi rozwiązać ten 
problem w sposób zadowalający. 
W chwili obecnej przeprowadza omo 
jeszcze Dertraktacje z inż. Tulefa, 
poczem odpowiednie wnioski przed- 
łożnne będą Reprezentacii miejskiej 
do zatwierdzenia. Życzyć by sanie 
należało, aby Obywatelstwo lwow- 
skie, słynne już dziś w całej Połsce 
ze swej ofiarności dla miasta —- a 
wśród którego nie brak bibliofilów 
iak najszybciej dalszemt darami nu 
rzecz „Biblioteki publiczne dopro- 
wadziło ją do rozkwitu, 


—— 


3 


Życie pariamentarne. 


„Namerius clausus“. Sprawa opinii 

wydziałów umwersyteckich. Ordvna- 

cja wvbarcza dia rad zminnych w Mato- 

polsce. — O świadectwa zdrowia przy 

zawieraniu małżeństw. komisja waisk. 
o powszechnej służbie wojskowej. 


(Telegram ..Gazety Lwowskiej”). 


Warszawa. 20. kwietnia. 
Na posiedzeniu seimawej Komisji 
oświatowej przystapiano do rozpatrywa- 
nia opinii wydziałów uniwersyteckich 
w sprawie „numerus clausas“. Frzedsta- 
wicie! Rządu oświadczył, że opinie te 
zastały przesłane Semowi w dniu 4. 
hm.. natomiast przewodniczący Komisji 
b. Sołtyk zakomunikow ul. że gpinji tych 
Sejm nie otrzymał. Nu wznowionem poł 
przerwie posiedzeniu, na którem był o- 
hecny Minister oświaty. uchwalono wy- 
brać Komisję złożoną z T osób. która 
sprawę opinii wydziałów uniwersytec- 
kich zbada i przedstawi Komisji. W skład 
Komisji weszli posłowie:  Czapiński, 
Langer, Dubiel. Thon, ks. Lutosławski, 
Konopczyński i Bo 


Na dzisiejszem posiedzeniu Komisji' 
administracyjnej pos. Ostrowski refero- 
wał sprawę zmiany ordynacji wyborczej 
dla rad gminnych wiejskich i imicjskich 
w Małopolsce. Postanowiono wybrać 
Podkomisję z 5 osób. która w przeciągu 
3 tygodni 5 x Komisji opinię. 


W Komisji zdrowia publicznego pos. 
Falkowski referował projekt ustawy o 
zwalczaniu chorób wenerycznych. Do 


art. 6. przyjęto poprawkę, że Ministrowi 


zdrowia przysługuje prawo wydawania 
w miarę potrzeby rozporządzeń. wpro- 
wadzających stopniowo przymusowe 
przedstawitnie świadectw zdrowia przy 
zawieraniu palea iye 


Na posiedzeniu sejmowej Komisřñ 
wojskowej toczyła się w dalszym ciągu 
dyskusja nad projektem ustawv o pow- 
szechnym obowiązku służby wojskowej. 
Pos. Ćwiatkowski wystepował za półlo- 


raroczną służbą wojskową. Pos. Cze- 
twertyński krytykuje projekt obrony 
Państwa, który zdaniem iego nie iest 


należycie przeinyśłany. Pos. Lieberman 
precyzuje stanowisko P. P. S. która 
z konieczności dziejowej i politycznej 
musi się oświadczyć za powszechna 
służbą wojskową i za armią stalą: wi- 
Stępuie za iednoroczną służbą wojsko- 
wą. Pos. Reich wywodził, że żydzi byli 
zawszę przychylnumi dla Państwa Pol- 
skiesw. Pos. Anusz wypowiedział sie za 
dwuletnia służba woiskowa i oświad- 
czył. że Baństwo PFolskic musi z niedo- 
wierzaniem odnosić się do imiiejszości 
narodowych. a zwłaszcza do Żydów. 
którzy do idei powsfania Państwa Pol- 
skiegn odnosili się nie zawsze przy- 
chylnie. 
| amr 


Z obozu ruskiego. 


(Głosy ruskich tygodników), 


Orjentacyjne nastroje --- Dalszy ciag 
kam;anji przeciw Baczyńskismu - 
Wołanie o pomoc da prasy. 


Lwów, 19 kwietnia. 


Lamy tygodników ruskich prze. 
pełnione są rel:ksiami na ienat 
nowego położenia, dociekan ami 
przyczyn klęs i ni dawnej, osta- 
rża iamipr eciwn ków polityczrych, 

'oną własną z podawa ą nako- 
niec przez partyjnyłkramik recepta, 
któr:j wykonanie zacewuić ma ro;- 
wój i zc ęś:ie narodowi russiemu. 

„Słowo*, organ ruskiego mie- 
szciańs wa, wyrała głębokie nieza- 
dowołevie z ujawnionych  doiych- 


| czas przez pcs'czególne p'ltvcz e 


s 


grupy ukraińssie linij orjentacyj- 
nych : programów działania na 
najbliższą p zyszł'ść Nie zadowala 
go an sta::ow sko ukr. soc. demo- 
"kracji, ani eduncjacje „Dila“, ani 
też uchwały pa:tii radykalnej Samo 
się nie wypowiada narazie, odkła- 
dając to na nieokreśloną bliżej pzt- 


Szłość, egianiczi się tylko do za-- 


dliwych uw2g pod adr-=:em innych 
parji. W jakim kerunku pójdz.e 
orientacja „Słówi”, 
rożna co pewnego stopnia z arty- 
kułu pt: „Na:ćj! sebie* w którym 
klaizie się nac sk na konieczność 


è 


wnio kować 


æ 


4 
ożywienia ruchu wyzwoleńczego 
duchem idei. Tego „ducha idei“ 


muszą przywódcy wlać w masy 
lecz by tego mogli dokonać, mu- 
szą być sami tym duchem ożywie 
ni. Niestety przywódcy na tym 
punkcie mocno szwankują. Dawo- 
dem tego ma być osoba dr. Wio- 
dzimierza Baczyńskiego, który od 
chwili istnie ia „Slowa“ działa na 
niego jak czerwona płachta ra byka 
W osobnym artykule, special ie p. 
Bacz, ńskiemu poświęconym, ubole- 
wa „Słowo* nad tem, że mimo 
usunięcia dr. Baczyńskiego z prze- 
wodnictwa, jego duch nadal rządzi 
politycznem życiem kraju. Jednym 
z najbardziej ciężkich zarzutów, ja- 
kie „Słowo* przeciw niemu wyto- 
czyć może jest fakt, że „Rzeczpo 
spolita* nazwała go trzeżwym po- 
litykiem. To już pozwała wysnu- 
wać daleko idące domysły i podej- 
rzenia na temat ugodowości pa a 
Baczyński:go, czego on się zre- 
szią sam, jego ob.z polityczny | 
stojąca za nim prasa jak najkate- 
goryc niej wypiera i czynami Swy- 
mi dostarcza najwymowrniejszyc: 
dowodów, że tak nie jest. 

Kozłem ofiarnym, na którym 
skrupiło się rozgorycz:nie wszy:t- 
kich, jest „Ukr. Radykalna Partja" 
„Zemla i Wola“ zarzuca jej zdradę 
idei „socjalistycznej ukraińskiej re- 
publiki“, mieszczańskie „Słowo* 
tendencje ugodowe, a wreszcie ,„Di- 
ło“ jakąś inną bliżej nieokreśloną 
zdradę, zdaje się zdradę trudowi- 
ckich ideałów, Osaczona iak ze- 
wsząd przez wrogów odgryza się 
„Radykalna parija* za pomęcą 
swego organu „Hromadskiego Ho- 
łosu* na wsze strony, prawiąc 
przytem swoim przeciwnikom wiełe 
niemiłych dla nich rzeczy. 

Wspólnem dla powyższych ty- 
godników ruskich jest donośne wo- 
łanie o fundusz prasowy, któryby 
im dozwolił na kontynuowanie dal- 
szego wydawania pism. jedno z 
dwojga: albo ubyło czytelników, 
albo zabrakło funduszów z iqmych 
źródeł, chociaż najbardziej prawdo- 
podobnem będzie, że i jedneyo i 


drugiego. A. Z. 
Wyjazd Prezydenta na 
Pomorze. 


fTelefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, (M)  Zapowiedziany 
wyjazd Prezydenta Rapitej na Po- 
mortae nastąpi w niedzielę d. 22, bm. 
o godzime 9 wieczorem. 

Jak wiadomo, w swoim czasie 
przybyła do Belwederu  delegacia 
Kaszubów i zaprosiła p. Prezydenta 
wraz z rodziną na Pomorze, 

—— 


Ograniczenie czynności 
giełdy warszawskiej. 


(Telegram „Qazety Lwowskiej”). 

Warszawa. (PAT.) Rada giełdy 
pieniężnej warszawskiej tzawiad2- 
mia, że w piątek 20. kwietnia, a w 
następnych tygodniach w każdą 
środe aż do odwófania, gelda pie. 
niężna w Warszawie nle będzie 
czymra, Zawieszenie w Środy Czyn- 
ności giełdowych dotyczyć będzie 
wytączułe obrotu papierami wartoś4 
cłowymi, akciami i papierami opro- 
cambowanynii, 
obesmi wałutam i dewizami odby- 
wać się będą jak dotydliczas, 
TETEE SPEO EE aE 
Brof.Dr. R. Wagłowski 
OPERATOR OPERATOR 
ordynnje od godz, 3—1 popołudniu 
uliea ŁYCZAKOWSKA liczba 30, 


natomiast transakcie, 


ked > 
„GAZETA LWOWSKA” z dnia A. kwietnia 1923, 


LWów przeciw wolności paskowania. 


Obrady Rady mieiskiei. 
Inicjatywa do współdziałania miast. — Podwyżka podatku 
wodociązowego. — Zow. Fprowizacji miast, spółka akcyj- 
na, — Sprawa budzwiana, 


(mg) Reprezentacja miasta za- 
bra.a wczoraj głos w sprawie lud- 
ność miast całego Państwa obcho- 
dzące,, protestując przeciw przyje- 
tej przez Sejm a ourzuconej przez 
Sena. ustawie, dającej rolnikom 
możność nieograniczonego pasko- 
wania. Zarazem dało miasto Lwów 
inicjatywę do wspóinego działania 
wszystkich miast Po!ski. 

Sprawę przedstawił przewodni- 
czący Komisji aprowizacyjnej r. 
Laskownicki, przedkładając reio 
ucję, którą bez dyskusji ,udnogioś- 
nie przyjęte: 

Wobec cdrzucenia przez Sena: 
ustawy zawierającej także o:ławio- 
sy „iex Pluta“ 9 wyłączeniu rol- 
ników z pod ustawy o zwalczaniu 
lichwy żywnościowej — Řada miej- 
ska na wricssk Komisji aprowiza- 
cyjnej zwraca się do wszy. ikich 
p słów miejskich bez różnicy za» 
patrywań poliycznych ze stanow- 
czem wezwaniem, aby w chwili, 
gdy wniosek p. Pluty lub analo- 
giczny,  zastrzegający rolnikom 
prawo bezkarnego uprawiana lich- 
wy, zjawi się ponownie na porząd- 
ku dziennym obrad Sejmu 
sprzeciwili się jak najenergiczniej 
tego rodzaju zakusom i głosami 
swymi uniemożliwili dojście do 
skutku pudobnych, ohydnych u- 
staw, zmierzających do ogłodzenia 
miast i przerażającego wzrostu 
drożyzny | 

Rada miejska wzywa prezydjum 
by odpis tej uchwały przesłaio 
wszystkim reprezentacjom miast w 
Polsce i wezwało je do solidarne- 
go w tej sprawie postępowania". 

Przystąpiono bezpośrednio po 
tej uchwale do porządku dzienne- 
go. Przedmiotem długiej dyskusji 
był referat r. Jaskólskiego w spra- 
wie podwyżki podatku wodociągo- 
wego. Przemawiali rr. dr. Herstal, 
Hauswald, Sokal, wicepreż. S.ahl, 
Zawojski i referent, Wniosek na 
odroczenie sprawy upadł, nato- 
miast przyjęto wnioski referenta, 
by podatex wynosił 1 proc. czyn- 
szu przedwojennego zarówno od 
mieszkań, jak innych lokalów, przy- 
czem warteść korony przedwojen- 
rej ma się równać ł złotemu pol- 
skiemu. Podatek obowiązuje od 1. 
lipca b. r. i może być płacony 
także zapomocą czeków P. K. O. 

„, W myśl referatu r. 
uchwalono zaciągnąć pożyczkę w 
wysokości 30 milicnów mk, na od- 
nowienie baszty procho wej. 

R. Brodacki referował wniosek 
w sprawie wyrażenia opinji co do 
'rzekształcenia się Tow. aprowi- 
zacji miast małopolskich spółki z 
ograniczoną odpowiedziałnością, na 
spółkę akcyjną. Rada miejska wy- 
raziła zgodę na powyższy projekt, 
który łączy się z likwidacją Tow. 
aprowizacji i sprzedaniem jego 
majątku nowej spółce akc. za cerę 
równającą Się majątkowi Towa- 
rzystwa, względnie bilansowi w 
dniu 1 lipca Lwów nabędzie za 
przypadającą mu sumę akcje no- 


wej spółki po normalne wartości. | dości, (nowości republikańskiej) | dziś raczej „tombakowe* „niż łe ; 
REL: „ze WER wieki kon- | wzniosło, lecz pozostały: stara kui- | wiedeńska ! „Gemftlichkeit", f- | 
sensu budowlanego, referowany | tura, sztuka i tak dla Wiednia cha- | posiada cechy chamskiego (ęch5 
"rzez r. Biernackiego, wywołał o- | rakterystyczna płytko sentymentał, | nolizmu I wyuzdania dla m di? 
gólną dyskusję na temat stosunków na Iekkoduszność i jowialnošć obcokrajowców a pustego Ż0 sici 
Sudəa lanych, przyczem ścierały | k órej wyrazem utarte, — niby w Wiedeńczyka; zam ast wre 


| 


Winiarz% 


Znakomity gość 
we Lwowie. 


Lwów. 20. SW w 
W Gniu dzisie;Szym zawitał i 
nury naszego miasta pose} A | 
ski w Warszawie p. Max MBA 
Znakomitego gościa oczekiwał 
się zdania na tema czy należy | dworcu p zedstawiciele włada 
budującym domy dać wsz:lkie uła- | mianowicie: reprezentant Wojew e 
twienia 1 nie ọbc ążać ich nadmier- | twa b. Wodzicki, dyrektor pw 
nymi wymaganiami, czy też pamię- | p. Rei"lender, dyrektor kolet Pi 
tać o przestrz.ganiu zasad budo- | stwowych p. Barwic:. ora” KO à 
waiia i planu regulacyjnego. Wie- | angielski we Lwowie p. wnitehe! 
zultacie rekurs uwzględniono, zw I-  P, Max Müller, który zarnieszka í 
niając inż. Nazarewicza, ktery vu- | konsula ang. przy w. Asnyk nę 
duje dom własny na Krasuczynie, | zabawi we Lwowie kilka dni- dit 
od cbowiąęjących opłat na budo- | se dowiadujemy, zamierza on SSA 
wę drogi, kanal zację i oświetlenie | się do Borys!awia, celem zapo% 
ulic, ażeby iem Samem zachęcić | nia się na miejsca z nas ym 
innych do budowania. mystem naftowym, 02 do 
Po em rozpoczęto obrady tajne } 


miast kresowych. P- dróż MU. 
ra nosi charakter zureł: ep y“î 


| ac i E a "EW woj | 


„Wyzwolenie“ nie pertrakiuje z centro-prawet 


(Telczram „Gazety lwowskiej“). 


Warszawa. (AW.) Pos. Thugutt q działu „Wyzwolenia“ w portraki 
w rozmowie z współpacownikiem | cjach o utworzenie po!skej Wi? 
„Gazety Warszawskiej“ oświadczył, | szości sejmowej jest zmyślona. 
że _ pogłoska dotycząca u- 


Gen. Le Roni przyjeżdża jutro do owa 


Telefonem od naszego korespondenta): 
Kraków, 20. kwietnia. ic 
Jak się dowiadujemu, gen. Le | po rewji wojsk na Rynku w 


Rond wraz z małżonką i otoczeniem | kowie, udał się do Wieliczki wyc” 
przybywa do Lwowa jutro, tj, 21. | łu zwiedzenia salin miejscowych 


b. m. rano od strony Krakowa, 


O pomóc rządową dla prasy małopolskiej. 


Referat sejmowy w tej sprawie chjął pos, Marjan Dąbrowski 


(Telegram własny „Gazety Lwowsk.“). 
janowi 


Warszawa. (M). Referat wnio- | dłowa powierzyła p s. Mar Ku” 
sku nagłego pos. J. Dąbskiego i | Dąbrowsk emu, wydawcy „II. 
tow. w sprawie przesilenia prasy '| rjiera Cod.iennego". P 
polskiej, opartego na memerjale Jak słychać, pos. D b-owski ig 
prasy małopolskiej, przywiezionym | mierza w ref:racie swoim WA 
ze Lwowa przez dyrektora Spółki | dnič wsz stkie po tulaty, zaw 
Akc. Wydawniczej p. Karola Grod- w memor ate Iwowsiim, 


kiego, komisja przewysłowo-han- 


Impresje wiosenne z naddunajskiej. stolicy. 


Hf e + osi, ; ASP „*> F f” 
„Wiecznie żyjący goździk japoński“. — Dzisiejsze , złote“ $€ 


ce Wiednia. — Składki międzynarodowe i.. nadzieje. — Dać 
„państwa“ i dwa rządy. — Zatarg o krematorjum. — „Wie 
bleibt Wien“. — Nicowane mury i garderoba. — Wędrówkć 


go Wiednia, — Za co się dostaje 10 miljonów dziennie! - 


(Korespondencja wlasna „Gazety Uw.: 
Wiedeń w kwietniu. rysopisie pasporlowym — z 
Qngiś, przed fat dziesiątkiem, | » Wiener goldenes Herz“, A i 
stał sie we Lwowie przysłowiowym | Gemütlichkeit“, „Wien, die 
prawie okrzyk reklamowy typowe: | der Lieder“. y 
go ulicznego sprzedawcy perfumo- Na zewnątrz, przegrana WO, 
wanych sztucznych kwiatów: „ja- | światowa. to „trzęsienie zie at 
p ński gożdzik, wiecznie żyje, | roku 1918“, zachwiało podw yth 
wiecznie pachnie“. nami Wiednia i grunt dobroby g 
Wiedeń — to właśnie taki goź- | czy nawet bytu Austrji Wie 
dzik japoński! Wiecznie żyje. wie- | został głębokiemi szczelinami. ogó! 
cznie pachnie. Niejedno się ku | deńskie „złote" Serce, jak 58 
starości pochyliło, niejedno ku mło- | serce i sumienie Świata obecnsg 


m 
hi, w. bertowskije „Heur gen- 
late (e Glzynarod. we, zwyrod- 


cie »jazz-bandów .. I3- 
del, to wodogłowie o- 
e na Jasko okaż. 


togiej powojenaej 
onej organów od- 
mi dla ni'j tył 


Je jeszcze, pogale prowincje — 


. prutas; r 
v 4e Składe 
be miecza 
p YSzłość, 
bytu. 


Dozbawi 


ch, 
Ped Woj jakie 
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adycą, pracy swej 
d ennej ludności, n` 
k międzynarodowych 
4 nadzieją na lepszą 
Ito są alikwoty jego 
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Wi : 
| AFA — miasto, jest dzisi j 
Magist aa SIĘ, t. zw. „Bu .desiaat". 
Tat i rada a jest rzą- 


CAB «J>— Pier Jimi 


„002 miejs 
p | ga alu-Wiednia- masta Kząd 
Ręczno StYCZNY, rząd Rzeszy 


m © OaD 


bez udziału w nim 
cjalnego, Obydyya 


tych 


b "a Fówn iegłych dla 
4 wp.y. wzajemnie zazd « szycii 
tobie nóż, „TaAdów „podstawiają 

i ; 4 Stale — i w tem tre:ć 


| mi ` w r 
terja życia Politycznego. 
p” eCjalistyczny z 


di rząd Komuny 
à ua wybudowa? w spasia!e 


3 
t M, pogrzebo- 
2 atmosfery 1000 
pKcyiny rzad 


srjum ; + =li 
4 szą à piece hzli 
| Konserwatywuo- 
| Y Tząd republiki austrjac- 
H p! palenia zwłok, p wo- 
isnt gaa lakas, pajęczyną już 
Uszy A AN terez ańską, w © łęb 
l EA zając się może jedynie 
Mkrótsz € W krematorjum „po 
bstępo em życiu“ rzedu socjalic- 
„AGE Gminy-Kraju. Proces 
bunar tyjny przed najwyższym 
Aem Państwa jest 
jest owo. em 
gaj stra dzisiejsza, jak i dawna, 
» sze przepisu czy prawa, 
EA ynajmniej poz®%u tegoż, by 
Bad lub bodaj wykręcić 
ki w własnego rozumu czy 
SAR ub przed opinją z ze- 
Bzcze onae gdy drobny do dziś 
W demo am wszechniemców czy- 
Ba; 4  acyjne zakusy © nu- 
timezit, ausus przeciw żydom, ar- 
| k wal „tem, iż Polska (?) 
łą o Y mają też taki uniwersy- 
Rumerus clausus. 
apo? ten Wiedeń czerwony, czy 
Mania Czy czerwono-czarny) po- 
— fak: zielonym, młodo- 
T omyślnym, fantazyjnym, 
M lim, Słusznie mówi stary 
ję b Wł pozer" : „Wien 
k Stary „Steffl", cad-wha katedra, 
tgp, _SMukte wieże i misterne ko- 
owe architektoniczne opa- 
„km i grożą rozpadnięciem 
farna ISt w toku naprawy 
AMG ogółu i rządu. Gazety 
24 Składki na ten cel i ol- 
a uratują dzieło sztuki, 
enn o budowanie nowe, przed- 
Mi © ZAdatek długotrwałego, 
Ar nowego życia, a ra- 
Gagu p RE s lá 
RE. > może nawet podobne 
MR Wiedeńskiej kondici „Wen- 
y Garderoby dla braku i dro- 
h dzen na. Biedny prawdziwy, 
RY, da Ly przedwojenny wiedeń- 
iż Wny Światowiec, dziś za- 
Cleja BL Surduta niema „trze- 
AE któraby mogła dać 
A Wied wygląd. 
Rawda en -- to w tej chwili za- 
Polia droższe skupisko św ata 
Roa wanego | w tem też tkwi 
kı qamierania tego pięknego, 
ła nego, wiecznie uciech tak- 
h SĄ asta. Sar olubne traktaty 
A SąSiaćców, zawiść kra ów 
h wici republiki austriackiej, 
tedniowi w bród zasobów 
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„GAZŃTA LWOWSKA" z dnia 21. śrwietnia 1923. 


Ohydna zbrodnia żołdaków litawskich. 
w bestjalski sposób zamordowali dowódcę baonu 
polskiej straży granicznej. 

Szczegóły napadu Li winów na tarętorjum Polski. 


S. 4 ak 
(Telegram „Gazety Lwowskiej”). 


Wilno. (AW.) Nadchodzą tu dal- 
sze szczegóły o nafadz e Litwinów 
xa polska placówkę straży grani- 
znij w. folwarku Bubswo powiatu 
Bracławskjego. 

Placówka, mimo energicznej 0- 
brony, pod naporem przeważających 
sił litewskich cofnola się, W nie- 
równej walce polegi dowódca 9 b :- 


| 


onu straży gran cznej kapitan Dmo- ; 


chowski I 1 szeregowiec. Trzech 
innych żołnierzy Litwini wzięli do 
niewoli. uprowadzając również żę- 
nę kapitana Dmochowskiego, kióra 


` 


na parę godzin przeł napaden 
przybyła wraz z mężem na pla- 
cówkę. Kpl. Dmochowski | został 
zamordowany « s Osub bestjalski. 
Głowę jego rozsieksli Litwini sza- 
blarni. Po dokvuaniu tego zdradzie- 
ckieg» napadu Litwini wycofali się 
z terytórjum Polski. 

warszawa. (M. W związku z 
ostatnigmi zbrojnemi napadami band 
liiewsk:'ch. delegat Polski w Lidze 
Narod w p. Askenazy wystąpi do 
Rady Ligi z ostrą notą protestuj :cą. 


Całe Włochy objęte ideą faszyzmu! 
Stwierdza to „,plebiscyt", zarządzony przez Mussoliniego, 
(Telegram „Gazety Lwowskiej”). 


Wiedeń. (AW ) Pisma donoszą z 
Rzymu, że Mussolini zarządz! g c- 
sava ia ludność, aby do. iedzieć 
się ile zw le ników liczą iaszyści. 
każdy Włoch, który jest faszystą, 
ma wpsać swe nazwisko do księgi 


specjalnie na to przeznaczonej. W 
Medjołanie wpisało się 350,000 o 
sób, w Turynie 235 000 tj. prawie 
cała ludność tych mia:t z wyjąt- 
kiem dzeci. Obecne odbywa się 
głosowanie we Florencji. 


[uko Uniw. warszawski przeciw „romeros tatę" 


Wszystkie inne Wszechnice polskie wypowiedziały 
się za wprowadzeniem tego ograniczenia. 


| (Telegram „Gazety Lwowskiej“). 


Warszawa. (AW). Na wczoraj- 
szem posiedzesiu sej nowej komi- 
sji oświatowej, uczestniczący w ob- 
radzch Ministar oświaty maw.ad zyl, 
że z miateija Ów, zawierających o- 
pinię wydziałów szkół wyższ:ch 


wynika że na 32 wydzialów szkół 
wyżs ych jedynie uniwe-sytet war- 
szaw .ki (cał ) i 1 wyuział uń:wer- 
sył tu k akowskiego wypowied lai 
się przeciwko „numerus . lausug" 
reszta z Ś za jt o prz<yjęciem, 
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życia maierjalnego, decz ten kosz 
z „darami'* coraz wyżej zawisa, 
ś.igany melancholijnym wzrokiem 
giodomora. 

Ze sztuki i piękności smej 
Wiedeń niż wyżyje! Ot przykład: 
wiedeńska orkiestra dawuej Opery 
cesarskiej i w tym roku jedzie do 
rot. duiowej Ameryk. na gościnne 
występy po „złote runo“. Meksy- 
kańskie dolary czy argertyńskie 
resety i reminiscencje entu jazmu 
muzyc neg: bronzowych „caba le- 
ros“, objawiającego się w entuzja- 
stycznem strzelaniu na wiwat p d- 
czas koncertu, umożliwiają artystom 
„przezimowan e“ przez rok cały 
w Wiedniu Sztuka wiedeńska 
służy dziś obcym z całego świata, 
ito przeważnie tym obcym, nowym 
bogaczom, dla krtórych jest ona 
istnym „żelaznym wilkiem“, Frzed 
rckiem Wiedeń przemysłowy wy- 
przedał się w swej opresji i krótko 
wzroczaej lekkomyślności za kilka 
srebrników zagranicznych; dziś ma 
kryzys przemysłowo-hendlowy. Za 
to kwitnie inny hande! i przemysł: 
wiedeńczyk (z wyjatkiem tej zni- 
komej garści dor.bkiewiczów wo= 
jennych) wy rzedaje się do cna! 

Dywan. obrazy, aniyki, kosz- 
to» ności, księgozbiory, bizderma- 
jerowskio urządzeaia zawalają „„D2- 
roteum' -- Światowej sławy halę 
aukeyjną. Te sysbole kultury, 
smaku, potrzeb umysłu i Serca, 
padają w ofierze dla potrzeb co- 
dzien ych i idą w ręce tych, któ- 


wentarza mieszka ia tych przed- 
wojennych, dobrych ludzi dostają się 
(przeważnie drogą t,Żw „zamiany“) 
z, posiadiria tych ósiratnich Mohi- 


ka.ów w ręce bozkulturalnych, 
lecz togatych. 
Tego łańcucha beznadziejnej 


nędzy nie przegryzie n wet Goliat. 
Ereiibart, żujący co wieczora (za 
hozorarjum 10,009 000 koron dzie:- 
nie) zamiast kolacji ogniwa że:a- 
znych łańcuchów u Ronachera, 
Bs W. lo. 
E 


Z TEATRU WIELKIEGO. 


„PAN JOWIALSKI“ 
komedja AI. hr. Fredry, wznowienie. 


Lwów, 20. kwietnia, 
Po niedawno wznowionych „Ślu- 
bach panieńskich* przyszła kolei na 
„Pana Jowiałskiego*,  Niewiadomoa 
z jakich przyczyn dyrekcja teatru 
zastosowała przedziwną skromność 
w ogłoszeniu wznowienia też drugiej 
komedji Fredry. Oznajmiono o tem 
Mianowicie w dzień przed wysta- 
wiemiem, czemu oczywiście w głó- 
wiiej mierze należy przypisać zimną, 
nieprzyjemną pustkę na widowni. 
Bardzo znikoma garstka publiczno- 
ści, na scenic zaś atmosfera znużc- 
na, tak aiełicująca z „Panem Jo- 
wialskim* -- oto wymowne świade- 
ctwo, jak potraktowano dzielo 
Fredry. : 
Czyżby dlatega, że z zóry prze- 


rych jestestwo tylko na nowym z zmaczomo ie na przedstawienia dla 


A 


ta 


pieniądzu oparte! 


ogołocone ; myodzieży? I czy w takim razie “ig 


z tradycyjnego i kulturalnego in- ! jest to ørzewiniemie jeszcze cięższe 


r 
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„Pan Jowialski“ _ nienadurahwe 
zmalał onegdaj na scenie. Odsłona i 
przesirtwała się po odsłonie bezbar- 
wsie, Wado. Przysłowia, bajeczni, 
„figle“ pana Jow ialskiego nie wywo- 
tywały żadnego echa, wypowiadane 
—- zdawało się -- jedynie z racji ist- 
nienia w tekście. Nadomiar pan Jo- 
w4alski, po tylu latach swrmó dztw= 
mym lękiem zdjęty. zjawiał się 
wprawdzie nu scenie, ale widoczne 
wahał się zająć należne mu iniejsce 
uu pierwszym plaie. uswwał się W 
cień tla. jakby nie clcac narzucać 
się oczom widzów. To też tak sta- 
ramie (przez p. Kalinowskiego) za- 
cierane kontury tej posntoi Sprawa-, 
dzły w rezultacie pana Jowialskie- 
go na poziom znacznie niższy. niż to 
jeży w intenciach autora i tradycji 
teutralnet. 

O wiele ' nci przedstawiała się 
pani Jowialska (Pillerowa). W ioj 
pełnych uwielbienia - spośrzeniaci 
skierowywanych raz po raz Ua ng- 
ża, w jej uśmiecini dobrotiwym, 
który wykwitał po każdem odeżwa- 
niu się Jowiatskiego. koncentrowała 
się zrozumienie i trudne ujęcie roli. 

ı Szambelan (Rasiński) pzeszar= 
żówamy na ogół mocno, miał imo- s» 
menty bardzo dobre (u. p. począcek 
czwartej odslony, próta ułożenie 
przysłowia o kiju). Szkoda tytkw, że 
przeciągnął strunę karykaturatmą, 

P. Wand z zawiełkim nakładem 
patosu wytgłaszała słowa szamibe- 
kurowej, przez co całość wypadła 
nazbyt sztucznie. Heleny (Łozińska) 
nie opuszczała imdła cukierkowość, 
-oo zapewne zwolennikom slodyczy 
przypadło do smaku. Janusz (Gliń- 
ski) tizymal się granie poprawności. " 
Hięrowskiego (Ludmir) observo- 
walo się bez zainteresowania; jego 
gia wolna była od rażących wad, 
ale też nie ujawniła wytbitnych Za- 
let. Największym bledem iQystrzyń- 
skiego jest fatalna dykcja —- gdyby. 
choć połowę z tego, co m mówi, 
moćna zrozumieć! Tym razem u- 
cierpiał na tem Wiktor, prezentujący 
się zresztą wcale dobrze. i 

Sumując powyższe wrażenia tru- 
dno oprzeć się nezuciu przykrości, 
wywołanemu taką ekspozycią „Pa- 
na Josvialskiego". Jakże Fredro da 
siebie niepodobny. jakże bczkrwi. 
stem uczyniono jego dzieło! s,m 

! oem (yn 
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Zakończenie strajku 
teatralnego. 


Lwów, 20. kwietnia. 

W dniu wczorajszym zakończy” 
się strajk chó zystów oraz arkiestry 
teatru „Nowości. Strajkujący, w 
myśl postsłatów miejskiej Komisji 
teatralnej powró:iii do pacy, a 
straty kilkudziesięciu miljonowe, 
wynikłe ze strajku, cbitcali nadro- 
biś intensywną pracą w nadziei, 
że przy pąmocy Szerokich warstw 
publiczności dadzą się one wyrówe 
nać. 

Wczorajsze (czwartkowe) przed- 
stawienia we w*zystkich teatrach 
odbyły s 4 normalnie. , 

—————— 


0 wybory do kahałów. 


Lwów, 20 kwietnia. 

(ab) W niedzielę najbliższą od- 
bezie się ziniejatywy lwowskiego 
kahału w Warszawie konf:rencja 
komisarzy rządowych, wzgl preze- 
sów, Zborów izrael. z kilku więk- 
szycn miast polskich. Chodzi o re- 
formę wyborczą do kahzłów i ew. 
prz prowadzenie nowych wyborów. 
W tej snrawie odbyła się wczorai 


o 


ż 


. „GAZETA LWOWSKW z dnia 21. kwietnia 1903. 


pod przzwod. prezesa dr, Giamanda 
ankieta repr. żyd. sfer politycznych 
we Lwowie. 

Po referacie Byr. Nin a i wy- 
wodach przez Br Uiamzinda, cał 
szerer mówców wypowiedz ał : € 
żądając mniej lub więcej radysat- 
nych zmiaa otecnej ordynacji wy- 
borczej rzekomo przestarzałej. Na 
uwarę zasługiwały żądania orto- 
doksów z jedĘxej i repr. robo ni- 
czych z drugiej st.o1y. Sjoniśc. 
;rzez u ta Dra Hausmanna przed- 
łożvli swoje postulaty, połemizo- 
wał z nimi bardzo rozumn e repr. 
konserwatystów oraz członek zbo- 
ru Dr. Sokał. 

Ivieniem „Żyd. Związku oby- 
wa elskiego * przedstawił realne żą- 
dania wicepr. Związku p. lakó» 
Mu: d delej przemawiał repr. Zwi”- 
zu Polaków, w. m. cr. E. Byk, 
oraz dr. Bi t.ger Stenge! i im, 
Ankieta miała przebieg bardzo po- 
ważny, Jako dzi:guci na ko fe en- 


cj; warszawską uda a se z ramie- - 


nia iw, Zbo.u pp. dr. D.amaud i 
dr. Sokał 


Kronika. 
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REDAKCJA „GAZETY 
SKIEJ" OCENIAĆ 
SWYCH SZPALTACH NOWE WY- 
DAWNICTWA JEDYNIE TYLKO 
WÓWCZAS, GDY ONE NADSYŁANE 
BEDĄ WPROST POD ADRESEM RE- 
DAKCJI, NIE ZAŚ JEJ POSZCZE- 
JÓLNYCH CZŁONKÓW. 


Sobota, 21. kwietnia. Rz.-kat.: Anzel- 


LWOW- 
BĘDZIE NA 


tna. b. — Gr.-kat: Irydjona — Słow. 
Orogatniła. 
——(Y— 
(=) Prezydent Wojciechowski u 


Premiera. Z Warszawy donoszą: Pre- 
zydent Rzeczypospolitej odwiedził 
wczoraj chorego Prezydenta Ministrów 
zen. PN 2 w jego prywatnem 
mieszkanił. Prezydent zabawił u gen. 
Sikorskiego blisko dwie godziny. 

Foch obywatelem honorowym 
Warszawy. Na wczorajszem posiedzeniu 
Rady miejskiej w Warszawie uchwalone 
jednomyślnie ofiarować przybywające- 
mu do' Polski Marszałkowi Fochowi god- 


kość obywatela honorowego miasta 
Warszawy. 


Przyjęce u Marsz. Rataja, Nasz ko- 
respondent warsz. telefonuje: Marszałek 
Rataj wraz z małżonką podehnował 
wczoraj grono sprawozdawców sejmo- 
wych, wśród nich także warsz. kores- 
pondenta „Gazety Lwowskiej“. > 

Choroba pos. Kłernika. Z Warszawy 
'eleionuje nasz korespondent: Wczoraj 
zasłąbł poważnie pos. Kiernik, wicepre- 
tes Klubu P. S, L. Piast, najbliższy do- 
radca pos. Witosa. 

(=) Nowy poseł polski w Berlinie. 
Min. Kazimierz Olszowski grzyhył z 
Drezna do Warszawy w związku z pro- 
ponowanem objęciem stanawiska posła 
polskiego w Beriinie. ` 

(=) Røcznica oswobodzenia Wilna. 
Donoszą z Wilna: Wczoraj z okazji 
4-tei rocznicy wyzwolenia miasta od- 
byla sie w auli uniwersytetu Stefana 
Batorego uroczysta Akademja z udzia- 
łem Marsz. Pilsndskiego. gen. Żeligow- 
*kiego, gen. Rydza-Śmigłego i Mokrzy- 
ckiego, bisk. Bandurskiego i licznej pu- 
bliczności. Przemówienie powiralne wy- 
głosił rektor Parczewski. który pod- 
niósł zasług! marsz. Piłsudskiego. 

(=) Popyt na 6% bony skarbowe. 
Z Warszawy donoszą: W bankach od- 
czuwgąć się daje ostatnio wzmożone Zza- 
potrzebowanie na 6% bonyf skarbowe 
zę strony najszerszych warstw. Wobec 
tego Ministerstwo skarbu w najbliż- 
szym czasie wypuści drugą ich emisję 
na sumę 10 iniljonów złotych. 
> (=) Wypłata poborów  emerytal- 
nych. Izba skarbowa we Lwowie ukoń- 


czyła dnia 15. kwietnia br. wysyłke 
ostatnich przekazów  czekowych na 
przyznany ostatnio 60-proc. zasiłek 


oraz na rate pensji za maj dla emery- 
tów. wdów i sierót z natychrmiastowyni 
terminem zapłaty. wobec czego wy- 
płata tych uależytości pensvjnycl: bc- 
dzie ukończona w najbliższych dniach, 


u w każdym razie przed upływem 
ka ietria. 

(=) Nadznyczajuym _ proiesorem 
astremomii w uniwersytecie warsz, mia- 


nował Prezydent Rzeczypeso, p. Michu- 


/ Stroński. 
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Tajemniczy „ukraśński fund. narodowy”. 
Województwo lwowskie odsłania tę nizlegalność akcji zbiórke- 
wej „narodnego fondu“, zikale jej i określa stosowny :pgor 

arny. 


Lwów, 20. kwietnia. 
Od pewnego czasu prowadzoną jest 
fa obszarze Województwa akcja skład- 
kowa na rzecz tak zwanego „Ukratń- 
skiego* narodowezo funduszu (Ukraiń- 
skij narodnvj fond), pozostającego pod 
kierownictwem i zarządem anonimowe- 
go „kuratorłum ukr. narodnego fundu- 
szu”. Organami tego funduszu są: 1) 
Centralna Kasa we Lwowie. 2) powia- 
towe narodowc kasy w miastach po- 
wiatowych, 3) organa dla zbiórek na 
„Ukraiński fundusz narodow y“ po rejo- 
nach. 


Ponieważ wspomniane .kuratorium" 
oraz jego organy istnieją nielegalnie. a 
cała akcja składkowa zorganizowana 
została bez wiedzy i zezwolenia władz. 
przeto Województwo lwowskie zaka- 
zuje zbierania datków i urządzania skła- 
dek na rzecz „ukr. narodowego fundu- 
szu“ w jakiejkolwiek bądź formie, a to 
pod zagrożeniem skutków karnych Oraz 
konfiskaty uzbieranycli datków na rzecz 
funduszu ubogich, co uic przesądza €- 


wentualnego pociagnięcia winnych do 
odpowiedzialności w drodze sąadowo- 
karnej. 


ła Kamieńskiego, b. dyrektora obserwa- 
torium morskiego w Władywostoku. 
(-.) Redaktor „Kuriera Poznańskie- 
go”, pose! dr. St. Kozicki usgąpił: miej- 
sce jego zajmie prawdopodoBnie p. Bol. 
Szczepkowski, dotychczasowy redaktor 
„Dziennika Pozn.', którego kierowni- 
ctwo obeimie p. Przeniysław Mączew- 
ski, korespondent „Rzeczypospolitej”. 
(=) Śłub p. Witołda Noskowskiego, 
redaktora warsz. „Przeglądu Wieczor- 
nego“ z panią Bronisławą Wojciechow- 
ską l-o Młodziejowską. art. dram. z Po- 
znania odbył się w Wilnie dnia 15. bu. 
(=) Z Synd. dziennikarzy pomor- 
skich. Zarząd Syndykatu ukonstytuo- 
wał się, jak następuje: Prezes p. Chmie- 
lewski, wiceprezes p. Dąbkowski. se- 
kretarz p. Dąbrowski, zast. sekretarza 
p. Lydko, skarbnik p. Rakowski, wszy- 
scy z Grudziądzia, nadto pp. Furmarński 
z Tczewa i Purwin z Kościerzyny. 
Białoruska Agencja telegr. Minister- 
stwo spraw wewn. udzieliło koncesji p. 
Mitkiewiczowi na Białoruską Azencję 
telegraficzną. Å 
Telefon Lwów Praga. Dyrekcja 
poczt i telegrafów komunikuje: Z dniem 
15. kwietnia br. zaprowadzono 
niczną relację między Lwowem a Pragą 
czeską. Należytość za trzyminutową 
rozmowę zwykłą wynosi 20.000 mk. 
Skazanie redaktora. Z Warszawy tc- 
lefonuje nasz korespondent: Pos. St. 
redaktor 


telefo- | 


nas zimno i czasem nawet Śniczno, jak 
w marcu. 

=) „Głos Ziemi Tarnobrzeskiej", 
dv»utygodnik, rozpoczął wvchodzk: w 
Jarnobrzegu. redagowane przez komi- 
tet wydawniczy. 

(1.) Grom z jasnego nieba padł na 
posiedzeniu Kotnitetu budowy pomnika 
ks. Józefa w Warszawie. Ustalono pro- 
gram uroczystości, w której uczesitni- 
czyć będzie marszałek Foch: zdecydo- 
wano. iż przemawiać będą: przewodni- 
czący komitetu wykonawczego ks. 
Czartoryski. Minister Sosnkowski i pre- 
zes Rady miejskiej Baliński; omówiono 
dekoracię placu, by wreszcie dowie- 
dzieć się z ust członka komisji iinanso- 
wej, że z powodu Wzrostu kosztów ro- 
hocizny, brakło homitetowi 20 miljonów 
imp. Prasa warszawska zadzwoniła na 
alarm i jest wszelka nadzieja, że spo- 
łeczeństwo w ciągu dni kiłku pokryje 
niedobór. 

Drożyznaąwyrobów łódzkich. W lu- 
tvu br. wyroby włókienńczc łódzkie 
w porównaniu ze styczniem wzrosłv o 
400%, a w porównaniu z listopadem r. 
ub. o 730%. Wzrost cen odbi! sie u- 
iemnie na eksporcie wyrobów łódzkich, 


' a ułatwił ua rynku wewnętrznym kon- 


„Rzeczy'pospolitci" ; 


skazany został na 2 tygodnie aresztu za » 


artykuł zamieszczony dnia 22. czerwca 
z..r., w którym dopatrzono się nieposza- 
nowania władzy 

Skazanie b. komendanta P. P. 
Z Warszawy donoszą: Wczoraj ogłosił 
sąd wyrok. skazujący komendanta Si- 
korskiego za niedbałstwo służbowe na 
3 miesiące aresztu. s 

(=) Na tle konkurencji Sad ‘apelar 
cyjny w Poznaniu odrzucił apelację 
„Kurjera Poznańskiego“ przeciw „Prze- 
£lądowi Porannemu*. „K. Pozn.“ zagro- 
ził bojkotem wszelkim kolporterom, 
sprzedającym „P. Por.'. a sąd okrego- 
wy potępił postępek ./Kurj. Pozn.“ jako 
nieuczciwą konkurencję. Obecnie ..P. 
Por.“ pociągnie „Kurjera Pozn.“ do od- 
powiedzialności Sądowej za wyrządzo- 
ne straty. > 

(=) Urzedowa P. A. T. podnosi cenę 
abonamentu za komunikaty prasowe 
z dn. 1. maja hr. o 50 proc. 

(=) Opera i operetka w Krakowie 
ma być zlikwidowana. Zarząd miasta 
zamierza natomiast zapraszać corocznie 
lwowska operę i operetkę na paromie- 
sięczną gościnę w  tcatrze im. Sło- 
wackiego. 

(=) Taryta tramwajowa w Warsza- 
wie. Komisja finansowa rady m. War- 
szawy podwvższyła taryfę do 1.000 mp. 
za normalny przejazd jednorazowy ko- 
leją elektryczną. 

Fizykat miejski urzędujc obecnie 
przy placu Dąbrowskiego 1. 3. I. piętro. 

i=) Korespondencia z Rosją. Wobec 
nieistnienia jeszcze konwencji poczto- 
wej z Rosją. obecnie poselstwo ukraiń- 
skie w Warszawie przyjmuje na własną 
rękę przekazy pieniężne, listy i depe- 
sze. 

(=) Tytoń znowu podrożeje. Jak się 
dowiadujemy z kompetentnej strony, za- 
mierzone jest podwyższenie cen za nio- 
nopolowe wyroby tytoniowe od 1. maja 
br. o 50 proc. 

(=) Marsz. Foch zwiedzi Lublin na 
prośbę magistratu tego miasta, skiero- 
waną do Prezydjun Rady Ministrów. 

(=) Strajk profesorów wybuchł na 
lie ekonomicznem w państwowych Kur- 
sach dramat. przy warszawskiem Kon- 
serwatorjum muzycznem, 

(==) Dwa miljardy na wałkę z dro- 
żyzną wyznaczyła rada nm. Lublina na 
saem ostatiuierm posiedzeniu. e 

t=) Pierwsza burza z grzmotami 
prda onegdaj nad Lublinem. A , 
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kurencjię wyrobom czeskim a szczegól- 
nie w dziale drukowanych kręłonów i 
zefirów. Konkurencia ta odbiła się na 
przemyśle łódzkim głównie na rynku 
małopolskim przyzwyczajonym do wv- 
robów czeskich. stosujących się do gu- 
stu publiczności. PA 

Egzamina Ula kandvdatów naucz. 
Państwowa Komisja egzaminacyjna we 
Lwowie dla kandydatów na nauczycieli 
szkół średnich podaje do wiadomości, że 
egzamina pisemne pod iiadzorem (kłau- 
zurowe) odbedą się w tegorocziyni ter- 
minie wiosennym w dniach 24. i 25. ma- 
ja, poczem rozpoczną sie egzamina ust- 
ne. Kto pragnic w tym terminie do 
egzaminu przystapić winien 0 tem za- 
cyjną najdalci do dnia 15. maja, wymie- 
dokładnic przedmioty mające 
wejść w skład cgzaminu. 

(L) Na Pałac Sztuki czekał Lwów 
długo. O budowę jego zabiegał ener- 
gicznie niestrudzony w podnoszeniu po- 
ziomu kultury naszego miasta śp. Ru- 
towski, wojna jednak przecięła wszelkie 
plany i projekty. Skoro umilkł huk ar- 
mat, poczęto znowu u nas myśleć o Pa- 
łacu Sztuki. Ważnym krokiem naprzód 
w tej sprawie jest podarowanie przez 
miasto gruntu u zbiegu ulic św. Zofji i 
Dwernickiego pod budowę monumental- 
nego gmachu. Na razie miejsce to tro- 
chę odległe od centrum miasta, w przy- 
szłości jednak Lwów  rozbuduje się w 
tym kierunku, a wówczas i Pałac Sztu- 
ki nic będzie już tkwił na uboczu, Towa- 
rzystwo Sztuk Pięknych ma podobno 
przystapić -jaknajrychiei do budowy 
Swego nowego przybytku. 

[i. Walne Zgromadzenie Polskiego 
Towarzystwa „Dzieci na wieś“ odbę- 
dzie sie w sobotę 21. bon. o godz. 5% 
popoł. w małej sali raiuszowej z nastę- 
pującym porządkiem obrad: 1. Odczy- 
tanie protokołu z ostatniego walnego 
zgromadzenia. 2. Sprawozdanie z akcii 
w roku 1922. 3) Sprawozdanie komisii 
rewizyjnej. 4. Wybór 6 członków za- 
rządu i 3 członków komisji rewizyjnej. 
5. Wnioski i interpelacje. 

Posiedzenie Tow. fllołozicznezo od- 
będzie się w sobote 21. bm. o godz. 6 w 
sali VIJ. na Wszechnicy (I. p.) Porządek 
dzienny: 1) Dr. Zdzisław Żygulski: Tra- 
gedje Seneki a dramat noważytny dó 
końca końca XVIH. wieku. 2) Prof. Dr. 
Kowalski: O początkach retoryki. 3) Dr. 
Wł Chodaczek: Koinunikat naukowy. 

; (1.) Konkurs hipiczny. połączony z 
wielkimi obchodami, odbędzie się w 
Rzymie w pierwszei połowie maja. U- 
świetni go prawdopodobnie przyjazd 
króla angieskiczo 4 małżonky, 
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(=) Za oszustwa ar eż 
znaniu dyrektora amerykańs 
siębiorstwa bandi. „Asierica- 
dan Apa 
(=) 8I marek podatku od ao 
Za każde pudełko zawierajace 
tek ustanowił Rząd a 
marek., to znaczy, że prZY H 
ciu zapałki płaci się podatku 1 
35 fenigów . FE 

(=) Uwolnienie ks. Farona- 
wiśnickiej „rewolucii bab”. KBH 
wolniony został wraz Z° „x decy% 
piecznikam z więzienia wsku | 
krak. sądu apełacyjncgo. |  , kadencja 

Spis rozpraw. Przed obecna ik 
sądu przysięgłych odbędą a kasze © 
nemi jeszcze następujące CISAn d są 
prawy: Dnia 20. bm. staną prio 
Michał Łagodąki i tow.. oskarżew © 
derstwo. Przewodniczyć KESŁE, w 
cha; dnia 23. bm. Wilhelm NE prze 
i tow., oskarżeni o zdradę mg By! 
r. Angielski: dnia 25. bm. Żera dnia 
podpalenie, przew. T. GÓLLNSCE za 
bm. Włodzimierz Jampolski, pe Mie 
przew. r. Laidler: dnia Sf- bm. 
słdły Słomczyński, Puzapp, 
Dworzak: dnia 30. bm. Jan fien gją 
n par. 302 uk., przew. r. Mayer, 
maja Michał Szemlij, zabójstwo" | 
r. Dworzak; ponadto odbędą =* 
rozprawy o obrazę czci. 


Bo 


a — Ja AA asi lam ma 


m 
(h) Poród dziecka ira 6 
Wczoraj przedpołudniem Ww tm 


ŁD, obok kawiarni Wiedcńskiej, Zie 
dze na klinikę położniczą. ANHS e 


GE : ziccię pie 
wieśniaczka, powiła dziecię FO 
skiej. Wóz skierowano na TORE | 
zawezwano Pogotowie ratun l 


(h) Zakwestjonowanie rzeczy í 
dzenia wojskowego. Wojskowa ord * 
„Dematu*  zarekwirowała A $ 
sklepie St. Cwenarskiego prza 7 jysk 
demickiej 21 pfimus. zrobiony % 
armatnie a w pracowni przy. b 
szica kuźnię polową. praczkaruie, z 
na benzynę oraz 3 zwoje drutu, ` 
około 100 ks. jako pochodzeni 
skowego. T 

(i) Trafiła kosa na kamien. ki iR 
Krakowskin Michał Molindows a 
dolf Sawicki. przystąpi wczol Wda 
Marii Steinowej. żony rymarza. 
w rowarzystwie swej SUS 
Biełoń i zabrali jej koszyk. ZWE 
świeżo kupione rzeczy. | Wart. 
mp. Na jej krząsk. obaj złodzieje 
ją uspokajać i zaprowadziji do 
inwalidzkiej Elżbiety raha. SAać 
ich nadejściu wyrzucono pusty o 


wszystkich troje nieprzyznałącyć 
bryce stolarskiej „Jawor“ wY 
będzie wkrótce zlikwidowany. Í 
Rusin. niejaki Bukajło. 


Wobec powsższego faktu kradzi 
da kradzieży, zamknięto w aresZłWy pr 
(h) Strajk w fabryce „Jawor - n s 
przedwczoraj strajk na tle żądań „jk 
podwyżki płac. Jest nadzieja, ZC 
(h) Arenżerem i przewódca see 
chórzystów i orkiestry operctkow 
BE jeł A 
` e ÓW. 
Zasądzenie szpieg 


Lwów. 20. kuita 
(h) Wczoraj po zodz. 2 zapadł "dajat 
w sprawic szajki szpiegowskiej, WCS 
jc sie wykradaniem tajnych ! 
wojskowych. Po przemówieniu 
ratora Sobolewskiego i obrońców. gøt 
Greka, Kibitza i Kowalskiego. uya PA 
wydał wyrok skazujący Judenberf", I 
na 2 lata ciężkiego więzienia. AD rjeśl 
Laua. każdego na półtora roku cię vid 
więzienia. Dwaj ostatni wyrok PT 
pierwszy zgłosił wyrok nieważność” 


Ostatnie podrygi szkotażysi” 


Lwów, 20. kuleje 
(b) W' ostatnich dniach kroniki Fog 
cyjne zanotowały 2 wypadki sabot 
akolicach Lwowa. W Dzibułkach Papo i 
Zólkiew, podpalono wieczorem. pr 
stojącą w czystem polu sterte oan 
stanowiącą własność p. Biliúskicll 5 y 
ki szybkiej akcji ratunkowej zdołał 
siana uratowac. Przeprowadzone CB gÓ 
czne śledztwo. ustalilo, że czyt, ge 
dopuścił się Pibtr Łoziński. policyjni ogo 
towany, b. żołnierz ukraiński, Ki 
aresztowano. ralek 
Drugi wypadek sabotażu miał og 
scena torze kolejowym między P 
czem a Łyczakowem dnia 13. bni- ga 
wyśledzony sprawca odkręcił 4 ŚTUDY gó 
zakręcie, narażajac najbliższy poc aao 
wykolejenie. Na Szczęście w sama 
zbrodnię wykryto. 


Aresztowanie misjonar” 


„Deutschtumbundu * i 
nietegdiy, 


(h) Onegdaj przekroczył z 
uranicę obok Katowic dwudziesto% 


ą 


j zaa thęr Martusen, słuch. filozotji 
p ytrzymany w drodze do 
ogrodn eci w Gródku, zeznał, 
- nikiem i jedzie do znajome- 
w = w Dornieldzie, którego 
ie wojgy z Rosia, bawiąc 
z artylerią piuską. Martiu- 
yk bibliotekarza w Gissirzen, 
w. agitac u 4Wdopodobwiej w. ce- 
otw ych dą „Deutschtumbun- 
Pałwierdza Takt, że znaleziono 
wiele fałszywych legitymacji. 


A, dzie 
ną JD b. 


_ Olbrzymi pożar. 


- P 
i dy Mętnowie koło Grębowa, wy- 
> pożar spowodowany nje- 
l k zeniem się z ogniem 
i NE znacie dziewczynki. Powstały 
W , doszczętnie b gospo- 
* szkodę z & inweitarzem, wyrządza” 
i a 62 milionów, 
E> 


À A. z - 
= ultrów iwowskich. 
i tek Przedstawień o g. 7. wiecą. 


p, SDertugp Teatru Welk 
C elkiego. 

piek, <0. kwietnia „Madame But- 

b p 

ask. 2h «wietnia o 3 popol. „Pan 
Bera. „ © godz. 7ewiecz. „Orłę”. 

ar Teatru Małego (Gródecka). 
kwietnia „Ruzkosze do- 
a. 


4 
K q Repertuar Teatru Nowości. 
Sobota 21. kwietnia. „Frasquita“, 
, » êl. kwietnia „Frasquita”. 
„agnerowski, odłożony z pu- 
raku, rozpočznie się w_niedzielę 
część iem „Holendra  Tuiacza”. 
A a A T we 
Kasy roz. l” ohenzrin”) we czwar- 
aś rana poczęłv sprzedaż na cykł 
E Ua EPAL) 
bę żeria „W. Raorta. Pod kierow- 
"443 Czarnowskiego ośbywają 
|| zy Te Małym próby z interesują- 
Ai I; 77520 literata lwowskiego. 
nego ! zaczerpnięta jest z życia 
ky. k na które Raort patrzy pod 
"a4 retnej ironii, kreśląc typy pel- 
„CY i indywidualności, wybijają- 
a ad przeciętność. Premiera od- 
IC w pierwszych dniach przv- 
N Zodnia. 
lit-art, „„Bagatela* (ul. Rejta- 
4 7 ae kwietnia -br.: prolog pióra 
zł czo — wypowic J. Sławski: 
WE 0-0 mama powic?”, skcetsch 
ace”, część II dział (solowy): 
p fski, aN. Mazurkiewicz. Ko- 
À pi giszewska, Piotr Wolski, 
SKI; część IJI: „Piaczek i Spół- 
Isa pióra „Bebe“. Poczatek o 


~ 
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opery katowickiej. Z Mor. 
donoszą: W niedzielę 15. bm. 
tysia zespół operowy z Kato- 

Y Moni eSzym czeskim teatrze „Hal- 
- Nos Licznie zebrana publicz- 

a, czeska i nicmiccka oklaski- 

Wa WO grę artystow. a prasa miej- 
A ża się z wielkiem uznaniem 
tepic poiskiego zespołu. 


vm wys 


KONOMISTA 
p 10 MARKA NIEMIECKA 
SPADŁA? 

"gram „Gazety Lwowskiej"). 

ma Londyn, 20 kwietnia 
hę CCK marki niemieckiej w Ber- 
tu na giełdach zagranicznych 
by? angielskie dzienniki. „Dal- 
m5 i „Daily Maš", wyraże- 
łą Pic, że spadek ten jest dzie- 
Przemysłowców niemieckich, 
aa Starają się wywołać imiiacię, 
żyj Wie wywóz towarów niemic- 


A 
è 


EN 


k A g 
| ACJA_NA RYNKU PIENIĘŻNY M. 
na ay. 20. kwietnia. godz. 11.30. 
RZ Gg DD sygnalizują zniżke do- 
wozka 1 z Warszawy. Wobec 
by; NSki oddział P. K. K. P. zni- 


dolara z 48.200 na 47.000, We- 
elkiego 
fa si 


nę i 
F 


prawdopodobieństwa 
op è utrzymać. Za franki franc. 
za f płaci 2,680, franki szwajcar, 
Wiep SUEY 218.400. Podaż dotych- 
elka, 
WSTĘPNE NOTOWANIA: 
e EŁDY LWOWSKIEJ. 
si Papierów dywidendowych 
À 8 znowu znaczniejszy popyt 
SĄ €mysłowe przy braku ¿heci 


R 


A CaA Kursa. silniejsze, Chodo- 
Ba zę 00. Oikos 130—132090. Ja- 
S£5—23( ji, Binoy 75- 


Hi 


„QAZETA UWOWSKAS z duia 21, kwietnia 1923 


180.000, Rakszawa 76—81.000, Polska 
Nafta 17--19.000. Waluty w dalszym 
ciągu silne. Dolary 48.500——48.700, Berlin 
1.55—1.90, Wiedeń 68—70. Tendencja w 
akcjach i walutach zwyżkowa. Usposo- 
bienie ożywione. 

GIEŁDA LWOWSKA NIEOFIC. 

Dziś tendencja chwiejna. usposobie- 
nie rezerwowane. Od godziny 10 nastą- 
piła lekka zniżka. Dolary spadły o 1000 
do 1160 punktów. Obrót nic znaczny. 

Dolary ameryk. 41.200—47,30U, 1-ki 
2-ki 46.700—46.800, dolary kanad. 43.700 
—45.800, l-ki 2-ki 45.200—45.300,  inarki 
niem. po 50 tys. 1.70—1.80, po iù tys. 
1.75—1.80, stare tys. 2.45—2.60, setki 
2.40—2,45, leje 2.10—2.15, drobne 200— 
2.10, korony czeskie ].400—-1.450, drob- 
ne 1.550-—-1,420. ausir. tys. stare 1.400— 
1.450, setki 190—120, drobne 0.55—0.90, 
500 rubl. 420—-430, setki 425—435, Kącik 
17—18. drobne 050—085, franki trance. 
3.000—3.100, funty szterl. 210—25.000, 
franki szwajc. 8.000---5,500. 


Złoto: 20 kor. 205—210.000, 20 frank. - 


190—200.000, 20 mark. 215—220.0u0, 10 
rubl. 265—275.000, dolary amer. 42.000— 
43.000. 

Srebro: kor. austr, 3400—3450, 5 kor. 
17.500—17.800, floreny 8800—8900, ruble 
14.500—15.080, kopiejki 60—65. 

GIEŁDA WARSZ. NIEURZEDOWA.' 

Warszawa. (M.) Poza giełdą urzę- 
dową dokonywano wczoraj obrotów po 
kursach następujących: dolary 48.500, 
iranki franc. 3.230, funty ang. 226.600, 
marki niem. 1.70, ruble złote 2,300,000, 
srebrne 15.000. bilon 7.000. 

GIEŁDA ZURYCHSKA. 

Zurych. (PAT.). Notowania wsiępne 
Z dn. 20. bin.: Berlin 0,0105; Holandia 
215,75; Nowy Jork 550%; Londyn 25,67; 
Paryż 36.15: Medjolan 27.30; raga 
16,4212; Budapeszt 0,12; Belgrad 3,55; 
Scija 4.15: Warszawa 0,01.25: Wiedeń 
0,007732; austr, stempl. 0,007724 


W Gdańsku płacono wczoraj Mp. 
56.35—58.65, przekazy 58.35—56.65. — 
w Berlinie Mp. 58.6015, przekazy 58.60, 

S 

Z TARGU UDZIAŁAMI BRUTTO. 

Sprzedano: 1/16 Krakowianka 
w Borysławiu — 2,500.000 mp., 1/32 
Monte Carlo — Oil Spring w Mraź- 
nicy — 9,200.000 mp., 1/32 Sighardt 
w Mraźnicy — 6,000.000 mp.. 1/8 
Chocim w Borysławiu —- 2,500.000 
iap.: 1416 Pogoń w Mraźnicy — 
3,100.000 mp., 1/16 Ernuska w Bory- 
sławiu — 2,500.000 mp., 1/16 Try- 
skai w Mrażnicy — 35,000.000 mp., 
1.16 
6.000:000 mp., 


KK a 


2,000.000 inp., 1/16 Marceli w. 'Tugta- 
nowicach — 2,500,000 mp.. 1/16 Kra- 
kus__Wrocław w Borysławiu — 
3.060.000 n:p.. 1/16 Wafka—Wisia w 
'Fustemowicach 3.500.000 Mp, 
1/16 Zita—Foch w Tustanawicach — 
2,700.000 nip. 

Wszystko sprzedąże terminowe, 
Usposębienie silne. Paąpyt znaczay 
na udziały produktywue przy małej 
podaży. 

Z TARGU LWOWSKIEGO, 

(i) Dziś dzięki pogodzie ruch na 
targach żywszy, niź w ostatci 
cmiach. Podałż produktów wieiskich 
w dalszym ciągu słaba, Ceny okazu- 
ją stałą tendencję zwyżkowa. 

Dziś płacono za jedno jaio od 
350—450 mk., za litr mleka od 1400 
do 2000 mk.. za litr kwaśnej Śmieta- 
my 3000—3500 mk. za kilo masła 
kuchennego 22—28.000 mk., desero- 
wego 30-—40.000 mk. Za kiło mięsa 
wołowego płacono od 10—15.000 
mk, wiaprzowego od 12—-18.000 
mik, cielęcego od 8—10.000 mk. Za 
kilo mąki pszennej płacono od 5000 
do 5600 mk., żytniej 3000—3500 mk. 
Za bechghek chleba ciemnego 1500 
do 1800 mk., jasuego 2300—2800 
mK., za bułkę małą 180 mk. większą 
350 mk. 


=- ~ 


RADA NADZORCZA AKCYJNE. 
GO BANKU HIPOTECZNEGO na 
odbytem dmia 17. kwietnia 1923 r. 
posiedzeniu postanowiła, na wniosek 
dyrekcji, przedstawić 55. Zwyczaj- 
nen Walnemu Zgromadzeniu w po4 
niedziałek 30. kwietnia 1923, aby 
z nadwyżki wysku r. 1922 Mp. 
235,556.200.66 (o Mp. 194822620 
wyższej od nadwyżki roku 1921) 
przydzielić w myśl $. 68. statutu do 
funduszu zabezpieczenia listów hi- 
potecznych Mp. 1,500.000, do nad- 
zwyczajnego funduszu. zapgsowęgo 
Mp. 30,000.000, nadto: zasilić fundusz 
persyjny i fundusz pośnąiertny per- 
sonaiu kwotą Mp. 56,000.000. a po 
wydzieleniu. statutowych tamtiem 


Maria w  Tustanowicaci — |wypłacić, tytułem. dywidendy i st 
1116 Georg (stara i |perdywidendy za rok 1922 po Mp. 


nowa dzierżawa) w Borysławiw -— |120, t.j. 42.86% od każdcj akcii, po- 
53.600.000 mp.. 1/16 Dziunia (stara i |zostające Mp. 4,174.150.32 przenieść 
ewa dzierżawa) w Tustanowicach ina rachunek r. 1924 


iaftowega 


łka akcyjna dla Przemysłu 
i Gnzów Ziemnych 


we Lwowie, ul. Pańska I. 25. 


Dma 16-go b. m. w południe od- 
bylo się Walne Zgromadzenie akcio- 
iarjuszy pod przewodnictwem Pre- 
zesą Rady Zawiadowczej Senatora 
Zygmunta Łewakowskiego, Ze spra- 
wezdania Rady Zawiadowczej za 
rok 1922, wyjmujemy następujące 
dane: 

Usłłowania Żarządu w kierunku 
nowiększenia zakresu działalności, 
.worzenia nowych interesów i war- 
sztatów pracy aray zwiększania Wy- 
datności dotychczasowycij przedsię- 
uiorstw, uwieńczome zostały dobrym 
wynikiem, który umożliwia po stwo- 
rzeniu poważnych rezerw wypłacić 
uzcionariuszom . 150% dywidende, a 
zarazem wydzielić na cele ogólno- 
społeczne. kulturalne i humanitarne 
znaczną Sumę, 


Majątek Spółki przedstawia się 


następująco: Najwięxszą częścią sta- tsncji 


un posiadania, a zarazem najwydai- 
niejszem  przedsiębiorstwem Kopal- 


LO 


|nianeim Spółki jest SCHODNICA, 
której obszar obejmuje 2.400 mor- 


(150 wagonów ropy 


gów ziemi, w tem 1.900 morgów 
pięknego rębnczo lgsu — w niektó- 
rych partiach o S0-cio letnim drze- 


wostanie — i 500 morgów odkryte- | 


go ropodajncgo terenu. — Na terc- 

nie Schodnicy posiada Spółka 220 
czystych ropornośnych szybów, któ- 
rych prodwkcia w roku 1922 wyno- 
siła przeszlo 1.858 cystern. 

Majątek JAMIELNICA w. bliskości 
Schodnicy, o obszarzę 900 morgów 
ziemi, w tem 500 morgów law: î 400 
roli. łąk i pastwisk. 

We Lwowie za rogatką Żoółkłew- 
ską ma Spółka grunta, o powierz- 

chi około 10 morgów, na których 
buduję nową Rafinerię przy zastoso- 
waniu najnowszych i w$próbowa- 
nych urządzeń z dziedziny nowocze- 
techniki i chemii. Sprawność 
przeróbki surowca iest obliczana na 
MiESIĘCZEHC. — 
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Prace nad budową Rafinerii są W 
pełaym biegu i jest nadzieja, że w. 
ostatnim kwartale b r. zostanie 4 
ruchorniona. 
Realność 3 motgowa w Bory- 
sławiu wraz z kancelarią i magazy- 
nami, na terenie której znajduje Się 
szyb gazowy „Gaz |.” produkujący 
około 0.5 m.” gazu na miite. : 
Własny 2 piętrowy gmach Cen- 
trafnego Zarządu *e !wowie præ 
ul, Pańska l. 25. 
Cezielnia, fabryka dachówek i 
drenów, cezły kominowej, kaflarnia 
gamcamia „Polanka Karol“ olo 
Krosna, obeknuje obszar 10 morzów 
gruntu. 
W powiecie Krośnieńskie i Ja- 
sielskim byla Spółka, w Jaszczwi, 
Dobrucowej i Brzezówce prawa na: 
itowe zabezpieczone na 25 do 30 
'at, na obszarze około 300 morgów. 
Na tych terenach dowiercomo 2 szy- 
by, produkujące stale przeszło 50 
metrów sześciennych gazu na mimu- 
tę. Dwa dalsze szyby znajdują się 
w wiercerńiu. 
W Potyliczi koło Rawy Ruskiel 
mosiada Spółka prawo wydobywa: 
nia węgla na polach górniczych 
„Ałred” i „Edward, jest to weęcieł 
brunatny, wydaiywany w ilości ©- 
koło 60 wagonów miesięcznie, 
Widząc raptownie zwiększający 
się rozwój Spółki uważano za ko- 
nieczne oprzeć się o poważną insty- 
tncie finansową, Wybór tei instytu- 
ci nie natrafiał na trudności, mię- 
Gzy założycielami bowiem był Pol- 
ski Bank Przemysłowy we Lwowie, 
który w Świecie fmansowym zami- 
ie jedno z pierwszych miejsc, zaś 
pierwsze w kierunku popierania pol- 
skiego przemysłu, a który jest rów- 
nocześnie największym akcionarju- 
szem Spółki i gestię jej interesów 
prowadzi- Spółka akcyjna mabyła 
ziiaóżną ilość akcji Polskiego Banku 
Przemysłowego | partycypowała w 
iego dalszych emiisjach, tak. Że 0- 
becnie jej stan posiadania w akcjach 
Polskiego Banku  Przemyslowego 
przewyższa 55% całego jego kapi- 
tału akcyjnego. 
Obecnie kapitał akcyjny Spółki 
wynosi mp. 500,000.000. Fundusze re- 
zerwowe z dniu 31 grudnia 1922 wy- 
nosiły mp. 885,141.694.82, zaś rezer- 
wy specjalne 1.380,541.643.80 mp. 
Sprawozdanie Rady Zawiadow- 
;\ czej przyjęto do zatwierdzającej wia 
Gomości i udzielono Dyrekcji i Radzie: 
Zawiadowczej absolutorium. Czysty 
zysk za rok 1922. wynosi 721.167.944 
mp. 
Po przyznaniu 150% dywidendy. 
akcjonarjuszom, płatnej 1. czerwca 
b. r. i po zasiłeniu funlhiszu rczerwo- 
wego do wysokości 10% kapitału 
akcyinego --- wreszcie pu przyZia- 
| niu statutowej tantjemy Członkom 
| Rady Zawiadowczej uchwalono na 

cele ogólne kwotę imp. 52,000.000. — 
| z których 15,000.000.— mə. na fun- 

dusz urzędników i dzieci robotników 
firmy. zaś 37,000.000 na cele kultu- 
ralne i dobroczynne, w której to 
kwocie między imymi mieszczą się: 

Na Groby Królewskie na Wa- 
welu inp. 7,500.000.— 

Na budowę domu techników we 
Lwowie Mp.  3,000.000.— 

Na Towarz. Szkoły Ludowej we 
Lwowie Mp.  1,000.000.— 

Na Wydawnictwo Dzie? Hoene 
Wrońskiego Mp. 5.000.000.— 

Na kuchnię Domu Techników we 4 
Lwowie Mp. 500.000.— 

Na Kuchnie Domu Akademickiego 
we Lwowie Mp.  500.000.-— 

Na Gimnazium Polskie w Gdań- 
sku Mp. 500.000, — 
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Na odbudowę Dzwonnicy Kościo- 
ła OO. Bernard. Mp. 5,000.000.— 
Na Two Miłośników historii za- 
Wwyrków Krakowa Mp. 1.000.000.—- 
Na polskie Two Przyrodnicze im. 
Kopernika. Lwów Mp.  500.000.— 
Na Two Ekonomiczne w Krako- 


wie Mp.  250.000.— 
Na Two Ekonomiczne we Lwo- 
wie Mp.  250.000.— 


Na Two Pomocy ociemniałym o- 
fiarom wojny „Latarnia“ wę Lwo- 


wie Mp.  500.000.— 
Na Lwowski Klub Sportowy 
„Czarni: Mn  500.000.— 
Na Związek Harcerstwa Polskie- 
go. Lwów Mp. - 500.000— 


Na Fundusz stypendyjny „OBRO- 


NY LWOWA" Politechniki lwow- 
kiej Mp.  500.000.— 

Na Two Ochrony Dziecka, we 
Lwowie Mp. 500.000.—- 


Na Kuchnię obywatelską pomocy 
dla intel. we Lwowie Mp. 500.000.— 
Na Towarz. „Rozwój“ we Lwo- 
wie Mp. 2,500.000.-— 
Na Uchodźców i repatriantów we 
Lwowie Mp.  500.000.— 
W końcu ' podano do wiadomości 
Walrego Zgromadzenia powziętą 
przez Radę Zawiadowczą na posie- 


OGŁOSZENIA. 


"| 


UZNANIA Za ZMAKŁEGO. J 


L. cz. T. 762/22/4. Wdrożenie po- 
stepowania ceiem uznania za zmarłego. 
Mikołaj Zawada syn Józef: i Katarzy- 
ny ur. 17 kwietnia 1087 w Zaszkowie 
ostatnio tam zamieszkały brał udział 
x woinie jako żołnierz austr. przy 55 

„p. 1! wedle przeprowadzonych docho- 
Er był na froncie rumuń kin i od 
roku 1317 niema 6 nim  wiadomcści. 

fożna zatem przyjąć iż zajdą warun<i 

ustawowego A SĘ wim śmierci po 
myśli § 24 1.2 u wzgl. ust. z 31 
marca 1918 Mr. 198 Dz. pp. Wobec 
tego na wniosek Józefa Zawady wdra- 
ża się postępowanie celem uznania 
wymienionej osoby za zmarłą. Wiado- 
mości o zaginionym należy udzielić są- 
dowi. Zaginionego wzywa się aby sę 
jawił przed podpisanym Sądem o ile 
żyje lib w inny sposób dał znać o so- 
bie. W 6 miesięcy od dnia ogłoszenia 
tego zarządzenia w gazecie urzędowej 
sąd na ponowny wniosek wyda osta- 
teczne przeczenie, 

Sąd okręgowy cyw Iny oddz. VI. 

Lwów, dnia 12 lutego 1923. 3015 

T. IV. 126/21/2. Postępowanie ce- 
tem uznania za zmarłego. Jędrzej Opał- 
ka urodz. dnia 17 grudnia 1871 syn Ja- 
na i Magdaleny z Zawadki, przed 12 
lity wyjechał do Ameryki i dotąd nie 
dał o sobie znaku życia. Gdy zatem 
przyjąć należy że zachodzi ustawowe 
domniemanie z $ 24 u, c. przeto wdra- 
ża się na progpę Marjanny Opałka po- 
stępowanie celem uznania za zmarłego. 
Wydaje sę przeto ogólne wezwanie, 
wy udzielono sądowi lub obrońcy 
węzła małżeńskiego p. dr. Gabrysze- 
wazklemi adw. w Jaśle wiadomości o 
»owyż wymienionym. Sąd tut. na po- 
nowną prośbę po dniu 15 września 1923 
rozstrzygmie o uznaniu za zmarłego. 

Sąd okręgowy oddział IV. 

Jasło, dnia 14 lipca 1922. 


| SPADKI. | 


A. VI 5323/21/3. Edykt. wzywający 
niezaanych dziedziców. Dnia 18 lutego 
1916 zma:ł wè Lwowie błp. Herscn 
Silberstein lat 71 haacl rz stale zamie- 
szkały w Jaryczowie nowym. Sądowi 
niewiadomo, czy pozostali po nim dzie- 
dzice. Kuratorem spuścizny ustanawia 
się adw. dr. Stanisława Korytkę we 
Lwowie ul. Łyczakowska 3. Kto zamie= 
rza zgłosić roszczenie do spadku, wi- 
nień © tem donieść sądowi w ciągu je- 
dnego roku, licząc od dnia dzisiejszego 


3012 


| 
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„GAZETA LWOWSKA” z dnia 21. kwietnia 19:83, 


dzeniu w dniu 16-go kwietnia b. r. 
uchwałę następującej treści: 

„Rada Zawiadowcza poleca Komi- 
tetowi Wykonawczemu i Dyrekcji, 
aby wygotowała szczegółowy pro- 
jekt wydzielenia części majątku Spół 
ki, leżącego w powiecie Krośnień- 
skim i Jasielskim, tudzież projektu 
statutu powstać mającei nowei Spół- 
ko Akcyjnej i aby w tom celu Rada 
Zawiadowcza zwołała w naibliższym 
czasie Walne Zgromadzenie. a to dla 
zatwierdzenia tej tranzakcji i proje- 
ktu statutu nowej Spółki. Kapitał tej 
uowej Spółki ma wynosić marek pol. 
500,000.000.— i akcjc te maja być 
rozdzielone między dawnych akcio- 
narjuszy w stosunku jednei akcji no- 
wej Spółki na jedną akcię obecnej 
Spółki bez dopłaty”. 

Na Walnem Zgromadzeniu u- 
chwalono uznanie i podziękowanie 
Prezesowi Rady Zawiadowczei Panu 
Lewakowskiemu za Jego owocną i 
pełną poświęcenia pracę, Na zebra- 
niu obywatelskiem. odbytem pa 
Zgromadzeniu, podniósł w pięknem 
przemówieniu prof. dr. Jaworski z 
Krakowa zasługi Senatora Lewako- 
wskiego w dziedzinie uprzemysło- 
wienia Kraju, Jego niewpożytą pracę 
i szerokie horyzonty. 

NE Eg) 0017006 
: wykaz Č swe prawa uo spadku. PP. 
upływi” tego czasokresu wyda sę spa- 
dek tym osobom, k'óre wykażą swe 
prawa, o ileby zaś praw nie wyk:z:no 
spadek przypad ie Scarbowi Państwa, 

Sąd powi towy S. Il. oddz. VI, 
Lwów, dnia £0 marca 1923. 3016 1—5 
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{ FIRMY. | 


Firm. 1914 Rg. C. V. 209. Zmiany 
dotyczące firmy już wpisanej, Do reje- 
stiu wpiszno dnia 20 lutego 1923 S'e- 
| daba firmy Lwów. Brzmienie firmy Ga- 


Jen wytwornia środków hemicz' ych 
technicznych i ko metyczny:h Ska z 
ogr. odpow. we Lwowie. Zmiany n- 


c.wałą walnego Zgromadzenia z dnia 
13 listopada 1922, którefo protokół 
uwierzytelniono not. do |. wę) AE 4 
zm eniono §§ 1, 3, 4, 6.* 7, 8, 9, 
12, 13, l, 1d, N 17, 18, 19, 20. = 
przedaiiego kontraktu spółki ik w od- 
pilie znajduj cym się w zb orze.doku- 
mentów. Odtąd firma brzmieć będzie 
po pulsku Galen w twórnia E no- 
farmaceutyczna i kosmetyczna Ska z 
ogr. por. we Lwowie po niemiecku G - 
len Ch:mische Pharmazeutische und 
Kosmeiis sche Erzeugung Ges. m, b. 
in Lemberg. Kapiiał zakłidowy został 
hodwyższony i wynosi obecnie 9 mi jo- 
nów Mk. w całości wpłacony. Spółką 
zarządzają jedei zawiadowca po usta- 
pieciu dotychczasowego zarzątu kto- 
rym nstanowiono Stanisława Remsald: 
Jezierskiego magistra farm. we Lwowie 
oraz dwaj zastępcy zawiadowc; k 6: ie 
mi są Afner Hessel aptekarz w Kutac 
i Józef Rosenberg m:g. firm. we Lwc- 
wie. Do zastepstwa spółzi potrzeba lą- 
cznego współdziałania zawladowcy i 
jednego zastepcy zawiadowcy Inb dwóch 
zastępców zawiadowców lub też za- 
wiadowcy i jed-ego prokurenta o ile 
ten jest ustanowiony, który w tym sa- 
m m porządku podpisują frmę kładąc 
pod jej brzmieniem swe p dpisy. 

Sąd okręgowy jako haudl. oddz. IV. 

Lwów, dnia 31 stycznia 1923, 3014 


Dipu. 1823. Bmiam go peścTpy Top- 
FOBCIEHOTO BNACYSTŁ CA. Ociąok i $ipxa 
Cuiika OMANHOCTA 1 UOKMYOK B HoBO- 
ciani noB Ilinrakui QĆrorapumesge 3 ue- 
OOme:xeROł0 Nopykoło ŚMIHa yopaBu: 
Ha BATAJLŁHHX 360pax BA 2+ cpyaqua 1922 
B Mice YCTYIaIO4KX BKÓpaHO BOBEX yne- 
„iB sapaay 0 Anoainavoro Qcanny, Ba- 
caaan Uropko, llaBna Tanbky, leana Ky- 
Óaa, Deąa Ocayenb Bacnia Jaropoąsoro 
i IIpokona fysuka a HoBociiku „ara 
Bnacy 26 mororo 1923, 

Cya okpyszenń Bingin II. 
Bepexasu, yun 8 mororo 1923. 2869 

Firm. 502. Rg., A. IV. 232. Wpis fir- 
my pojedygczej. Do relsstru wpisanc 
dnia 14 marca 1923. Siedziba firmy 
Lwów, Krasickich 18 a B-zmiene fi my 
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wugu? 
M Steinhaus skłid m szyn i namie.i | z rejestru nanalow: go. Dala atępaje 54 
młyńs ich. Właściciele firmy  Ciaim | sruania 1923 Akia ga) o dal 

Aoje  S.einhaus kupiec we Lwowie | sadow, bancjowemu we 

ul. K asickich 1. 18 a. Fodwvis firmy na- | tzego urzęd ay, oddz al li i 
sęcuje w ten sposob, ż: pod jej | sąd ozr'gowy | cio To e 214 
trzmieniem wł-ś 1ciel poioży swój pod- Sam'or, 16 grudnia R firmy 
pis m. Steinhaus. Firm. 344% :. A. IV. 19% sapo dnis 9. 
Są i okręgowy jaxo handi. oddz BV spółkowej, Do rejęstru wpisan Lvów: 
Lwów, dnia 15 marca 1923, 4011 | sycznia 1923. Siedzihi © Br sos 


uer 
Brzmienie firmy Goldmasn i ie, Fo mi 


Firin. 461/.3. A L23. Zmiany i do- = e Lwó a 
datki odnoszące sę do wpisanych już | b yezny krad że: adi „polka ha glow 
w rejest.ze handlowym firm kupców | Frawna za, = Jawnysi SpóliE og. 
pojedynczych. Do rejestru oddział A | cd l styczni "Gi jid i 3) Leor Gold y 
wciągn ęto co następuje: Siedziba į | S4 1) Chaim Ge Podpis firmy 9839 
bremiemie firmy: F. Lord w Krakowie | Kupcy we Lwowie. e rod brzmen i 
ul A drzeja iotock z? |. 1. Właśc- | ruje w ten sposób, śe 6... p órykoj 
ciel frusy dr. Alfel Eugznjusz 2 im. A ody 4 aw 

q , ` 3 Ain: w S 
Ader. Dotychczasowy ptzed “io; prz. d- Sad Ph A nazálotey gådti 3088 


siębiorstwa sprze:aż artykułów techni- 
cznych sp.zedaż żelaza i wyrobów że- 
laznych, odtąd uand:l maszynami, mc- 
torami, przyborami tecnnicznemi i ele~ 
ktrotechnicznemi, żelazem, gwożdźm, 
blachą, kiejem i rarbami. Dzień wpi u 
23 marca 1923, 
Sąd okręgowy j. handiowy oddz. li. 
Kraków, dnia 22 marca 1915 3932 


Firm. 334/22 C 1. 167. Zmiany i do- 
atki do wp sanych już w re es rze bane 
dłowym firm spółkowych. Do re eatru G 
należy wc ągnąć to na .tspuje: . S.edz bu 
(rmy: Droi obycz, B'zmienie firmy; So- 
ciete indus mclle de Gał.clie, spółsa z o= 
gpn czoną poręką Zmiana s edz:by spół- 
Na podstawie akta notasjalnego z daty 
be 22 lipca 1922 L, rep. 23,101 r ole- 
ta e prowadząc mu rejest handlowy o 
uwidocznienie w rejestrze handlowym, 
że siedziba iejże spółki zostala przenie- 
songz Dichobycza do Lwowa, oraz Zu- 
rząfzą sę wy:'eśle:.i- po vyższai s'óki 


Lwów. dnia 8, styczmea 1*-** 
sk 


ALCE oraz wszelkie m ' ki 
ske, tudzież szWwajca 


arcza ' alye 
gurty, pasy i siatki doStarcz | 
dim” Riese’, Schicho” i pan 494 
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Lwów, Erajerowska LAT - 


MEN wieprzowy W „A 


K. KrupińskiegO 


Akademicka, z | 
NOWO OTWARTA DROGUERJ 


; SKŁAD rare Mieczysława Zachapjasiewicza 


przy ul. GŁEĘBUKIEJ i 19 naprzeciw Polit.cŃniki - poleca Szinown | sql 
posiadane na składzie w wielk m wyborze artykuły drogu:ryjn€ wszaiki sa 
rodzaju, oraz fa by, pokosty, laki y i innə "rtykuły firm kr-jowy 

i zagranicznych, ta CENACH UMIARKOWANYCH. 
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OBWIESZCZENIE. 


P. T. Akcjonariuszy Powszechnego Banku Kreáytoweg® | 
S. A. we Lwowie zawiadamiamty niniejszem, że i 


KIL Zwyczajne Walne Zgromadzenie p 
Akojonarjnszy f owszechnego ankll 
kredytowego 5.2. we Lwowil 


odbędzie się 


S dnia 15. moja 1923 r. o godzinie 17 w południe 


w sali posiedzeń tegoż Banku we L» owie, al. Jagiellońsk% 
5-7 z następującym porządkiem dziennym: 


1) Sprawozdanie z czynności i przedłożenie bilansn z% r. 1927 

2) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej, 

3) Wnioski w sprawie rozdziału zysku z r. 1922, dp 

4) Wnioski ua podwyższenie kapitału akcyjnego do coal Ie 
1.500.000 320:— i na zwiazane z t:m podwyższeniem i 
taiu zmiany sśatutu, 

5) Zatwierdzenie kooptacji członków Rady 
hory do tejże Rady. 

6) Ustaienie wysokości znaczków obecności członków Rady 
wiadowczej, 

7) Wybór Komisji Rewizyjnej na r. 192% 
grodzenia dla jej członków. ' 


Zawiadowczej í sy 
ze 


i wyznaczenie wys” 


Według art. 38 Statutu każdych dziesięć akcji Spółki uprzwniż K 
Jednego głosu na Walnem Zgromadzeniu. P. T. Akcjonarjusze, kia Ly 
w powyższ:m Zgromadzeniu chcą wziać udział, vinni swe akcje I. do 3 
emisji bez arkuszy kuponowych złożyć najęożniej ćo dnia 1. maja 923 A) 
w Kasie Rowszecha ag: Panku Kred;to czu 5 A. wę Lwowie ok Jagi 
w Dio 


łoń ka 1. 5-7 lub w jego Oddziałach w Borysławiu ul, Pańska, wo 
byczugul. A 6, w Krakowie Ryn.k Główny 35 Krzysztofory) 8 m 
też w Banque d 8 Pays de i'Europc Centrale w Pary żu, Rue Castiglione 


lub Wiedniu Hohenstauf ngasec 3, ¿co się zaś tyczy akcji detad niw 
dinych V. emisji, zg osić swu prawo głosowania wt ch samych m ejst! ib 
za pośrednictwem instytucji, w których za te akcje są uznani. 30 


Rada Zawiadowcza ; 
Prezes: Władysław Długosz m. P- 


5. ii s t 0% -ep "M Ax 


Prenumerata bez odnoszenia miesięcznie 10.500 mp., z odnoszeniem lub pocztą miesięcznie 12.000 mp.. za granicą 14.000 mp. --- Redakcja czy!” 


na od z. 8 rano do 2 popol. 


z wyjątkiem niedziel į świąt. -- Redaktor nacz. przyjmuje od g. 
rie przyjmuje się. — Rękopisów Redakcia i Administracia nie zwracają. — 


niefrankowanych należy” 


O. 141.690, 


1--2 popol. — Listów 
Konte Poczt. Kasy 
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